
N r . 2 6  N a k ła d  m e  e f l * W t o r e k , d n ia  3  m a r c a  1 9 3 1  r .  R o H J IL

gazeta Wąbrzeską
_ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ O r g a n  K a t o l i c k o - N a r o d o w y _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _  
P r z e d p ła t a : miesięcznie wynosi tł 1.50 z dostawą poo- I | O g ło s z e n ia :  wiersz n/lim. na stronie 74am. gr 10. na stronie

tową zł 1,69, z odnoszeniem w dom przez specjalnych posłań- I i 4-łamowej za tekstem gr 30, w te scie gr , na s r. gr . rzy

ców zł 1,75. Cena egzemplarza pojedyńczego wynosi gr 15, 1 powtórzepłach udziela *** rabah1, ° & zagranicy 50 /o nadwyżkl-

llimM irzii Fazy tuoDiisiioiUB: na uitoreH, iziPlsli i solioii. | U I।  aflmliiisWMjl: Ulglirzeźflc, ni. Winltt 1.

B ó g  I O jc z y z n a ! T e le f o n  n r . 6 9 .  _

„ C h o r o b a
m a d e r o w a  . PONMLKJIHGFEDCBA

Choroba jest rzeczą nieprzyjem
ną i przykrą dla jednostki. Gorzej 
i niebezpieczniej jest, gdy chorują 
większe zespoły ludzkie.

Otóż pewna grupa ludzi w Pol
sce już od dłuższego czasu poważ
nie zaniem ogła na zdrow iu. Ogar
nął ją jakiś szał bałwochwalstwa, 
jakiego historja — co najmniej Eu
ropy zachodniej — na kartach 
swych dziejów dotychczas nie no
towała.

Nie przypom inając tych orgij, 
„służenia na dwóch łapach4', które 
już m inęły, nadm ienię ty lko kilka  
warjacyj, m ających nastąpić z oka 
zji zbliżających się im ienin p. Pił
sudskiego.

M ianow icie prasa donosi, że na 
M aderę wyrusza sztafeta strzelecka 
z życzeniami im ieninowem i. Jedna 
pojedzie na m otocyklach, druga na 
rowerach, czy na innych instrum en 
tach, dotychczas nie podano. Po
dobno wybiera się także karawana 
na osłach, lecz trudne będzie tech
niczne wykonanie tego zamiaru, bo 
osioł na ośle tak dalekiej przestrze 
ni nie przemierzy.

Poza tern Pat (biuletyn krajowy z 
16. 2.) drobiazgowo podaje sposób 
uczczenia im ienin p. Piłsudskiego. 
Tekst programu, opracowany przez 
specjalny kom itet, jest tak orygi
nalny że go częściowo przytaczam y 
poniżej:

...w tym roku dzień im ienin M ar
szałka Józefa Piłsudskiego będzie 
upamiętniony szeroką akcją odsło
nięcia ufundowanych tablic dla po
ległych oraz tablic z podobizną i  
życiorysem ukochanego W odza Na 
rodu, wyrytym w 108 wyrazach.

Przedłożenie to pozwoli Kom ite
tom Lokalnym na sfinalizowane 
zbiórek, czynionych w tym celu i  
na ostateczne zrealizowanie zamie
rzeń.

Tekst życiorysu M arszałka Pił
sudskiego opracował znany pisarz 
W acław Sieroszewski, płaskorzeźba 
podobizny M arszałka i wyrycie tek 
stu życiorysu są dziełem artysty- 
rzeźbiarza Józefa Aum illera, sam e 
zaś tablice spiżowe są wykonane w  
M ennicy Państwowej.

Dla każdego Polaka, doceniają
cego czyny M arszałka Piłsudskie
go, relikw ją będzie tych 108 wyra
zów , wyrytych w spiżu.

Komitet nie wątpi, że cała Pol
ska weźmie udział w hołdzie dla 
W odza narodu, że każdy obywatel 
i każda organizacja społeczna czy 
też zawodowa, a także każda insty
tucja państwowa, kom unalna itp. 
przyczyni się w redle m ożności do 
uświetnienia tego hołdu.

Aby dać m ożność każdej jednost 
ce wzięcia udziału w tej akcji ko
m itet będzie patronował wydaniu 
fotografji tej tablicy, oraz fotograf
ii m edalu pam iątkowego w form ie 
pocztówek i nalepek.

Podajem y przytem do wiadom o
ści, że kom plety pocztówek i nale
pek składają się każdy z 200 lub 220 
sztuk bądź samych pocztówek, 
bądź sam ych nalepek, bądź też czę
ściowo z pocztówek i częściowo z 
nalepek, stosownie do życzenia za
m awiających, a to w tym celu, aby 
w okresie im ieninowym korespon
dowano na tych kartach poczto
wych, a nalepkam i ozdabiano okna 
i wystawy sklepowe, dając tern wy  
raz hołdu dla W odza Narodu.

Karty pocztowe należy wysyłać 
od 1 do 10 m arca, podając dokład
nie swoje nazw isko i adres, według 
następującego adresu:

M onsieur M arechal de Pologne 
J. Piłsudski. Funchal. M adera.

Niechaj m iljony kart poczto
wych z podobizną M arszałka Piłsud 
skiego popłyną na M aderę, a wtedy 
św iat cały dow ie się, jak naród poi 
ski kocha swego W odza.

Sądzę, że objaśniać tego patolo
gicznego okólnika nie potrzebuję, 
treść bow iem m ówi sam a za siebie.

W spom nę jeszcze kilka słów o 
tych pocztówkach im ieninowych, 
których według podań prasy sana
cyjnej wytłoczono 5 m il  jonów. Je
den m iljon wysłano podobno do A-  
m eryki, żeby Polon ja am erykańska 
gratulowała, natom iast 4 m iljony  
m a wysłać Ojczyzna. W Polsce 
więc m a się znaleźć 4 m iljony gra- 
tulantów , którzy „dobrowolnie44 z 
g-głębokiego przyw iązania44 m arszał 
kow i winszować będą, życząc m u

F a b r y k a  f a ł s z y w y c h  s t u z ło t ó w e k  
w  B e r l in ie .

P r o w a d z i l i j ą  d w a j n ie b e z p ie c z n i p r z e s t ę p c y .

W  nocy na piątek policja berlińska wy
kryła w jednym z dom ów w pobliżu dwor
ca Friedrichstrasse tajną drukarnię fał
szerzy banknotów 10-złotowych polskich.

Drukarnia ta m ieściła się w m ieszkaniu 
portjera dom u, będącego członkiem bandy, 
a zaopatrzona była w m aszyny i narzędzia 
precyzyjne.

Policja skonfiskowała wielki pakiet 
gotowych falsyfikatów banknotów 100-zło- 
towych. Trzy osoby przyłapano na gorą

P o g ło s k i o  c h o r o b ie  J . P i łs u d s k ie g o .
D z ie n n ik  s z w e d z k i t w ie r d z i , i ż  m in is t e r  m ia ł d o s t a ć  z a p a le n ia  

p łu c .

Dziennik sztokholmski „Svenska Dag- 
bladet“ w num erze z dnia 21 bm . doniósł 
w telegram ie z M adery, zatytułowanym „Z  
Piłsudskim zdaje się być źle“ , jakoby pol
ski m inister spraw wojskowych m iał za
chorować na ostre zapalenie płuc.

Ponieważ pisma polskie („ABC", „Po
lonia", „Gazeta Bydgoska" i in.) pow tórzyły

B e z r o b o c ie  w  P o ls c e  w z r a s t a  
b e z u s t a n n ie .

J u ż  3 6 2  O O O  o s ó b  b e z  p r a c y .

Jak donosi w num . 65 „ABC", kryzys 
gospodarczy w Polsce pogłębia się. Na naj
czulszym barom etrze życia gospodarczego 
— cyfr statystycznych, dotyczących bezro
bocia, dzień za dniem wskazówka się po
suwa.

Ostatnie oficjalne dane, obliczone na 
dzień 14 lutego i ogłoszone urzędowo poda
wały cyfrę bezrobotnych na 356 612 osób.

W ciągu ostatniego tygodnia cyfra ta

S t r a s z l iw y  t e r r o r  w  S o w ie t a c h .
Przed kilku dniam i z więzienia bolsze 

wickiego w Borysow ie zbiegło dwóch 
Polaków , którzy, przedostawszy się przez 
granicę, zgłosili się na posterunek KOP. w  
Dołhinow ie bardzo wynędzniali i zgłod
niali. Zostali oni odtransportowani do 
władz adm inistracyjnych, którym przed
staw ili swoje cierpienia, jakim byli pod
dawani w więzieniu sow ieckiem . Areszto
wani przez GPU. za pisanie listów do 
swoich rodzin, zam ieszkałych w Polsce, 
o stosunkach panujących w Sow ietach, 
zostali osadzeni w więzieniu, z którego po 
trzech m iesiącach udało im 'się zbiec.

Zbiegow ie opow iadają, że na Białorusi 
Sow ieckiej nanuje zastraszający teror, 

„Powracaj jak najprędzej do „stro
skanych ow ieczek44. M ogą się jed
nak znaleźć odważni obywatele, 
którzy dopiszą „żyj nam długo, 
długo —  ale na M aderze44. Czy takie 
pocztówki „z plebiscytem im ienino 
wym 44 uważać się będzie za prawo- 
m yślne życzenia? Przypuszczam, 
że i takich pocztówek naliczyłoby 
się na m iljony.

Lecz m niejsza o to, niech sobie 
każdy swego bożka czci i uw ielbia, 
jak uważa za stosowne. Jeżeli pry
watne pieniądze na to są, m ożna, 
lecz nie wolno z publicznych, bo dzi 
siaj są za ciężkie czasy.

Poza tern ta zbiorowa według pe 
wnego szablonu narzucona apoteo
za św iadczy, że chorzy są projekto
dawcy tych różnych wschodnich 
pom ysłów , i ci posłuszni wykonaw
cy. Ponieważ genezą tej choroby 
jest M adera, zachorować m ają na 
,,chorobę m aderową44 cztery m ilj.  
obywateli wolnej, niepodległej 
Polski.

cym uczynku. Zostały one aresztowane. —  
M iędzy niem i znajduje się jeden z najnie
bezpieczniejszych m iędzynarodowych fał
szerzy banknotów Ryszard P fis te' r, 
z zawodu rysownik karany wielokrotnie 
za fałszowanie banknotów .

M iał on wspólnika, niejakiego Józefa 
Szw im era, zbiegłego przed kilku tygodnia
m i ze Lwowa, fałszerza banknotów , który 
finansował całe przedsiębiorstwo.

za dziennikiem szwedzkim wiadomość o 
chorobie J. Piłsudskiego, w W arszaw ie z 
kół oficjalnych pogłosce tej zaprzeczono.

W  stolicy łączono wyjazd p. A leksandry 
Piłsudskiej na M aderę z rzekom o ciężkim 
stanem zdrow ia jej m ęża i tw ierdzono, iż 
J. Piłsudski nie opuści podobno w ciągu 
dłuższego czasu wyspy portugalskiej.

znów poszło w górę. Oficjalnie nie zosta
ła ona jeszcze ogłoszona, ale w piątek na 
plenarnem zebraniu Izby Przem ysłowo-Han 
dlowej w W arszaw ie podał ją prezes Izby 
p. Czesław K lam er, ośw iadczając, iż w  
dniu 21 lutego bezrobocie wzrosło do 362 000 
osób, nie licząc 83 000 zatrudnionych chw i 
Iowo.

A  więc znów przybyło w ciągu tygodnia 
około 6000 bezrobotnych...

zw łaszcza w stosunku do Polaków , którzy 
nie chcą wstępować do partji ■ kom uni
stycznej. Przed m iesiącem agenci GPU. a- 
resztowali 15-tu Polaków w Borysow ie i  
M ińsku, którzy dow iadywali się w konsu
lacie polskim w M ińsku o rodziny swoje, 
zam ieszkałe w Polsce. Aresztowani zosta
li wysłani wgłąb Rosji.

6 0 - S e c ie  „ M ię d z y n a r o d ó w k i^ .

Donoszą z M oskwy: Prasa sow iecka 
pragnie zorganizować obchód 60 rocz
nicy hym nu „M iędzynarodówki", które
go autorem jest socjalista francuski 
Eugene Potier.

P . K ie d r o ń  m a  u s t ą p ić ?

Długoletni generalny dyrektor Zjed
noczonych Hut „K rólewskiej" i „Lau
ry", b. m inister, inż. K  i  e d r o ń , m a 
ustąpić ze swego stanow iska. Przyczy
ny tego kroku są nieznane. Podobno 
zachodzi niem ożność pogodzenia inte
resów centrali, m ającej swoją siedzibę 
w Berlinie z interesam i hut, na czele 
których stoi p. K iedroń.

D a ls z a  r e d u k c ja  p r a c y  n a  k o 

l e ja c h .

M inisterstwo kom unikacyj w zw iązku 
ze zm niejszeniem ruchu na kolejach, posta
now iło rozszerzyć redukcję dni pracy na 
wszystkie warsztaty kolejowe.

Na m ocy nowego rozporządzenia, które 
wchodzi w życie z dniem 7 m arca br. zosta
nie zredukowana praca w warsztatach do 
5 dni w tygodniu.

W y r o k  w  p r o c e s ie  „ S e l r o b u u .

W  piątek o godz. 0.45 w  nocy zapadł 
przed lwowskim trybunałem przysię
głych wyrok w spraw ie przeciwko przy 
wódcom „Seirobu", b. senatorow i Chin- 
czynow i i towarzyszom . W wyniku 
werdyktu przysięgłych, b. senator Chin 
czyn skazany został na 5 lat ciężkiego 
więzienia. Oskarżony Fjałkowski na 3 
lata więzienia, oskarżony b. pos. Putko, 
oraz Bańczyniak po jednym roku, zaś 
Bukszowany na 7 m iesięcy ciężkiego 
więzienia. Dwóch oskarżonych zostało 
uwolnionych. W im ieniu Chinczyna i  
Fjałkowskiego obrońca zapow iedział 
apelację.

O d w ie d ź m y  f l o t y  w ło s k ie j?

Z Gdyni donoszą, że w połow ie m a
ja lub na początku czerwca przypłynie 
do portu gdyńskiego flota włoska, zło
żona z krążownika „Am alfi",  flotylli  i  
3 łodzi podwodnych. Flota odw iedzi 
większe fiorty wszystkich państw bał
tyckich, m . in. będzie także w Gdańsku.

Nadm ienić należy, że już przed trze
m a dniam i ukazały się na łam ach pra
sy europejskiej podobne pogłoski, że 
następnie jednak Rzym je dem entował.

P o d  k o ła m i p o c ią g u .

Prezes częstochow-skiego Stowarzy
szenia Kupców i Fabrykantów Zyg
m unt Stiller w piątek o godzinie 12-tej 
w nocy wpadł pod koła pociągu na 
dworcu kolejowym w Częstochow ie i u- 
legł odcięciu prawej nogi. W stanie 
ciężkim został przew ieziony do szpita
la chirurgicznego.

N ie la d a  p t a s z e k .

W Grodnie aresztowano delegata cen
tralnego kom itetu kom unistycznej partji 
zachodniej Białorusi Kram arza. Kram arz 
organizował w swoim czasie jako wybit
ny kom unista bandy dywersyjne na Białej 
Rusi, następnie był przywódcą ruchu ko-, 
m unistycznego w Siedlcach i innych m ia-i 
etach Polski, za co był skazany na kilko-  
letnie więzienie. Z dokumentów i notatek 
znalezionych przy Kram arzu, wynika, że 
udawał się on na ważną konferencję do 
M oskwy, do Grodna zaś przybył, ażeby 
stąd przez zieloną granicę dostać się do 
Prus W schodnich i dalej do Rosji sow iec
kiej.

Z m ia ż d ż o n a  p r z e z  k ie r a t .

Podczas m łócenia zboża w stodole w  
Rozbarku, pow iatu bytomskiego, popsuł 
się przyrząd, ochraniający koła zębate kie
ratu. 17-letnia M arja Fickówna została po
chwycona przez kierat i doznała śm iertel
nych obrażeń.

N ie m a  d n ia  b e z  w y p a d k u  w  k o 

p a ln ia c h .

Na pow ierzchni kopalni „Gw idona" na 
Śląsku Opolskim zdarzył się nieszczęśliwy 
wypadek. Przy przesuwaniu wagonu koła 
obcięły robotnikow i W incentemu Szm arze 
obie ręce. W  stanie beznadziejnym odw ie
ziono go do szpitala. - 1 ,

P r z y  p o m o c y  l o d o ła m a c z y .

Z pośród statków, które zostały uw ięzio
ne przez lody w zatoce Fińskiej, około 20 
zdołano przy pom ocy lodołam aczy prze
prowadzić do najbliższych portów , gdzie za
opatrują się w prow iant. 5 statków , uw ię
zionych nadal wśród lodów , oczekuje po* 
m ocy.
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Nie „epizody**, lecz 
ciągłość systemu.

„Sprawa brzeska*1 po kościach się nie 
rozejdzie!11. Wiedzą o tern doskonale na
wet najzawziętsi zwolennicy „brzeskiego 
regime‘u“ , i dlatego oni mimo radości, obja 
wianej niedawno, po oświadczeniu pre
miera Sławka, który mówił podobno na
wet „w imieniu ojczyzny1*, jak to niektó
re sanacyjne pieski prasowe nazywały, sa
mi do sprawy tej nawracają i usprawie
dliwić ją usiłują. Nie rozejdzie się ona po 
kościach i dlatego, że w ten czy inny spo
sób dojdzie do sądu, sądu niezawisłego, 
sprawiedliwego, i tam znajdzie swoje wła
ściwe oświetlenie, mimo usiłowań i zabie
gów przerozmaitych kół i czynników, lę
kających się tego sądu jak ognia, bo pro
cesy w sprawie brzeskiej są im ogromnie 
nie na rękę. Procesy te odbyć się muszą 
w trybie, przepisanym obowiązującemi u- 
stawami, a tych sędziowie bezwzględnie i 
nieugięcie przestrzegają.

Nie poradzą na to żadne wykręty, tłu
maczenia, ni usprawiedliwiania, bo prawda 
na wierzch wypłynąć musi i wypłynie, a 
prawdy tak strasznej żadne nie zdołają 
usprawiedliwić względy, ni racje, tern wię
cej, że utrzymują się one tylko niedługo. 
Premjer Sławek usprawiedliwiał „wymu
szanie posłuchu siłą11 w Brześciu rzekomą 
obrazą Prezydenta Rzeczypospolitej, jaką 
miała zawierać uchwała krakowskiego kon 
gresu „centrolewu*1.

Rzekomą ta obraza służyła za jedno z 
głównych „uzasadnień* Brześcia, który 
miał być karą doraźną. Tymczasem wy
rok sądu apelacyjnego w Warszawie, któ
ry nie dopatrzył się w uchwale centrolewu 
obrazy Prezydenta, zburzył ten cały do- 
mek karciany argumentów, perfidnie przez 
obóz rządowy nadużywanych w okresie 
wyborów i później w czasie debat w Sej
mie.

Po wyroku sądu w sprawie „bomby**, 
która okazała się, zgodnie z określeniem 
jednego z obrońców, „bombą wyborczą**, 
mamy nowy doniosły wyrok sądowy, de
maskujący kłamstwa obozu rządzącego, je
go metody wyborcze i walki z przeciwnika
mi politycznymi. Z biegiem czasu wyro
ków’ takich będzie coraz więcej. A każdy 
będzie nowem, potężnem uderzeniem w 
obecny system rządów’ .

Sanacja karkołomnemi łamańcami praw 
niczemi, cynicznem zaprzeczeniem, żon- 
glerstwem lingwistycznem przez długi czas 
uchylała się od nazwania tego, co się w 
ponurych kazamatach brzeskich działo, po 
imieniu. Jednak z czasem od zaprzeczeń 
sadyzmowi poprzez wyjątkowe regulami
ny, wymuszanie posłuchu, w'olanie, że 
„mało bili* ’ , transze i etapy planu marsz. 
Piłsudskiego, doszliśmy do tego, że już 
ludzie, którzy odpowiedzialność za 
„Brześć* przyjęli, przyznają, że uwięzieni 
tam posłow ie „byli  pobici**, i przyznają, że 
im się serce krajało, że ani dla nich, „ani 
dla Bloku, ani dla rządu nie było to powo
dem do radości, gdyśmy się dowiedzieli, że 
się odbywa pacyfikacja, że część naszych 
kolegów dawnych jest zamknięta w twier
dzy i jest poddana niezmiernie surowemu 
regime owi, że byli pobici**, przyznają, że 
„z powodu tego wszystkiego, co było w’ 
ostatnich miesiącach... cierpieli moralnie, 
może nawet więcej, niż inni cierpieli fi 
zycznie**.

Jeżeli więc sprawcy Brześcia i zwolenni
cy oprawczych metod odczuwali cierpienia 
moralne za to, na co wyrażali swą zgodę, 
jakże wielkie musiały być moralne cierpie
nia ogółu niezdeprawcwanych moralnie i 
etycznie obywateli! Jakąż każde uderzenie

J. I. Kraszewski. 120

Br uhl.
CZASY SASKIE.

(Ciąg dalszy).
Cały dwór, trzymany w etykiecie 

wirowej przez w. ochmistrzynię i 
marszałka dworu, składał się z ko
biet podżyłych i dobranych tak, aby 
7ch piękność nie uczyniła królowi 
roztargnienia.

Tego dnia w wielkiej sali koncer
towej koncertmajster Jan Jerzy Pi- 
sendel, najsłynniejszy skrzypek swo 
jego czasu, miał się popisywrać wraz 
z kilku najprzedniejszymi solistami. 
Oprócz niego na nowo przez siebie 
wynalezionym instrumencie w ro
dzaju clavicembalo miał się produ
kować sam wynalazca jego Panta- 
leon łleberstreit, który z Pisende- 
lem o lepszą grywał na skrzypcach.

Na flecie mieli grać dwaj mi- 
strze: Bufardia, niezrównany wir
tuoz, i rywal jego Quanz, oba dosko
nali w swej sztuce. Było więc czego 
posłuchać.

Królowa, trochę już kwaśna, prze 
chadzała się, oczekując na męża, gdy 
wszedł nareszcie. Zbliżyła się żywo 
ku niemu, usiłując wyczytać coś z 
twarzy, zrozumiała tylko, iż był nie
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W walce z bezbożnością.
Artykuł ojca MuckermamVa na łamach „Kolntsche Zeitung".

Na łamach „K  ó 1 n i s c h e Volks- 
z e i t u n g‘ ‘ występuje znany pisarz ka
tolicki, o. Mucker mann, T. J., z 
wezwaniem do walki z przenikającą na 
Zachód falą bezbożności sowieckiej. 
Bezbożność tę porównuje autor do pla
gi szarańczy, niszczącej cywilizację. 
Dziś szarańcza ta chce niszczyć religję, 
jutro zniszczy cały dorobek kulturalny. 
Mówi się, iż w Rosji jest bezbożników 
4 miljony. Nie bardzo jednak wierzy 
temu o. Muckermann. „Bezbożnicy mo
skiewscy w dzień dla przypodobania się 
władzy, czy może z musu, wykrzykują 
na ulicach przeciw religji, wieczorem 
jednak modlą się pobożnie w świątyni. 
Podobnie na Zachodzie: literatura tan
detna świadczy, zdaje się o upadku mo 
ralności, w rzeczywistości jednak mo
ralność ta tkwi w sercach, tylko, nie
stety, jest ona zbyt bierną. Zakusy so
wieckich bezbożników popierają wszel

Tragi-kcmiczny wypadek w Król. Hucie.
Rolnik chciał zapłacić

Franciszek Marszalski, rolnik z Prze- 
łajki na Górnym Śląsku, miał w piątek 
wykupić weksel w Miejskiej Kasie Oszczęd
ności w Królewskiej Hucie. Ponieważ nie 
posiadał pieniędzy na opłatę wekslu, na
ładował pełny wóz siana i pojechał z nim 
do Królewskiej Huty, by je sprzedać na 
targu.

Nie znalazłszy kupca na siano, upił się 
ze zmartwienia. Pod wpływem wódki za
świtała mu w głowie myśl zaofiarowania 

żelaznym prętem poprzez mokrą płachtę 
na gołe ciała więźniów musiało być bole
sną i poniżającą chłostą sumień polskich!

„Wybory, Brześć, pacyfikacja — we
dług słów posła z B. B. Radziwiłła — to 
niezmiernie smutne epizody**. Oj, smutne! 
Temwięcej, że szkodę Polsce przynoszą we
wnątrz i nazewnątrz, że podważają pod- 

, waliny narodowego bytu i podstawowe 
zasady chrześcijańskiej moralności.

Lecz odległym jest jeszcze bardzo od 
istoty sprawy p. poseł Radziwiłł wraz z ty
mi sanatorami, którzy traktują fakty, za
szłe w życiu pclitycznem Polski, jako o- 
derwane, chwilowe „epizody**. Wybory, 
Brześć, pacyfikacja — nie są to wyjątko
we „epizody**, któreby nie miały poprze
dników, albo już się nie miały powtórzyć 
w przyszłości.

Wybory, Brześć, pacyfikacja — to dal
sze ogniwa ciężkiego łańcucha bezprawia 
i gwałtów, założonego w majowej rewol- 

■ cie prez brygadowy obóz na szyję Polski, 
łańcucha, ugniatającego z każdym dniem 
coraz silniej zdrowe życie narodowe, nad 
którem zaciężyła brzemieniem atmosfera 
duszności.

Boć rychło po maju zaczęło się „uzdra- 
wianie** pogrążonego rzekomo w morzu 
„nieprawości** życia publicznego od bezpra
wnego przetrzymywania, bez aktu oskar
żenia, w więzieniu w najcięższych warun
kach generała Malczewskiego i Rozwadow
skiego tak długo, aż byli złamani fizycz
nie i duchowo. Ogniwem w łańcuchu win 
sanacji jest sprawa tajemniczego „zaginię- 
cia“ gen. Zagórskiego z pod osłony wojsko
wej. I ciągnie się system pomajowy po
przez bezkarność napadów na Zdziechow- 
skiego, Mostowicza, Ńowaczyńskiego i in
nych. poprzez zgłaszane u p. Piłsudskiego 
plany zabójstwa Trąmpczyńskiego, poprzez 
oficerów w Sejmie, sprawę Czechowicza, a

zadowolony. Ale na to radziła sku
tecznie muzyka.

Gdy król siadł wygodnie, oczy 
przymrużył, a Buffardia mu zaśpie
wał na flecie, mgły przechodziły i 
czoło się wypogadzało. Król wśród 
stojącego dworu do swojego krzesła 
śpieszył, gdy Józefina, nieco przy- 
zostawszy za nim, skinęła na ojca 
Guariniego.

Nie miała jednak czasu dłużej z 
nim się rozmówić. Włoch szepnął 
jej tylko na ucho:

— Pocą roba... Sułkowski.
Królowa przyśpieszyła kroku i 

znalazła się prawie równocześnie z 
mężem u stojącego obok krzesła. 
Snąć tylko na przybycie n. pana cze
kano, bo też kapela się ozwała z 
uwerturą świetną i huczną, której 
król zaczął słuchać z uwagą wielką.

Na twarzy Józefiny w czasie mu
zyki więcej znać było zajęcie mężem 
i sprawami jakiemiś ważniejszemi, 
niż koncertem. P. Pisendel napróżno 
się popisywał swym smyczkiem. 
Królowa zdawała się go nie słyszeć. 
Oprócz innych osób dworu pani 
Bruhlowa także siedziała obok mat
ki, a tuż za krzesłem pana stał wy
prostowany Bruhl, niewinny bara
nek, ze spuszczonemi oczyma, skrom 

kiego rodzaju wolnomyśliciele.
Wolna myśl, jako taka, tylko z na

zwy jest wolną, w rzeczywistości jest 
zwykłym parazytem myśli skrępowa
nej. Wolna myśl nigdy niczego nie 
stworzyła, bez myśli „skrępowanej1 nie 
byłaby do pomyślenia. Jest ona na- 
wskroś destrukcyjną i opartą wyłącz
nie na negacji. Co jednak burzyłaby, 
gdyby myśl, ujęta w karby, nie budo
wała? Ź wszelkiemi ideami destruk- 
cyjnemi należy walczyć, walczyć więc 
również trzeba z wolną myślą. Nie 
dość tu jednak zadowalać się protesta- 
cyjnemi zebraniami, zwalczać ją trzeba 
ciągle, na każdym kroku dokumento
wać względem niej odrazę, zarówno w 
życiu publicznem, jak i domowem. Je
dnocześnie budować, działać, tworzyć! 
To jest najlepszą obroną przeciw zaku
som bezbożników!

za weksel furą siana.
kasie siana zamiast gotówki. Aby nie wzbu 
dzać wątpliwości co do rzetelności swego 
zamiaru, wjechał parokonną furą, nałado
waną sianem do kasy przez okno wysta
wowe.

Kasa nie przyjęła siana a weksel skie
rowała do protestu, wytaczając Marszal- 
skiemu skargę o odszkodowanie w wysoko
ści 1000 zł za rozbitą szybę. Poza tern bę
dzie on pociągnięty do odpowiedzialności 
karnej.

później gwałty i napady strzelców i jedyn- 
karzy przed wyborami, poprzez cuda wy
borcze i brzeskie dozorców w oficerskich 
mundurach do straszenia opozycji „po- 
pielcem * przez min. Składkowskiego i za
powiedzi gen. Galicy o wystrezlaniu i sto
sach. i ‘ I 1

Między faktami temi istnieje ciągłość, 
a celem ich utrzymanie się sanacji za 
wszelką cenę przy władzy. W imię tej 
ciągłości systemu dokonuje się w Polsce 
to przytłumienie głosów sumienia i opinji 
publicznej w postaci protestów, listów o- 
twartych i artykułów niezależnej prasy za 
pomocą konfiskat.

System pomajowy usprawiedliwić się 
nie da dążeniem do wytworzenia we
wnętrznej siły państwa. Do potęgi Polski 
nie dojdzie się przy pomocy gwałtów, we 
wnętrzną siłę osiągnąć musimy nie kosz
tem sumień i łamania charakterów, wbrew 
rozumowi politycznemu, który każdy czyn 
mierzyć musi skutkami, które przyjdą, 
przyjść muszą, bo takie jest prawo życia. 
Nie wolno żadną miarą podzielać orygi
nalnej tezy obrońców Brześcia, że znęca
nie się nad więźniami politycznymi jest 
czynem państwowym, umacniającym po
tęgę państwa. Droga do mocarstwowego 
jutra Polski nie może być zaciemnioną 
plamami azjatyckiego systemu, a winna 
być uczciwą i jasną, by naród nie miał 
potrzeby się rumienić i moralne znosić ka
tusze. Cz-a.

Rokowania w Rzymie.
W piątek rano rokowania w sprawach 

morskich były kontynuowane w Rzymie. Z 
■jednej strony odbyły się konferencje po
między Graudim i Hendersonem, z drugiej 
strony konferowali jednocześnie lord Ale
xander i admirał Sirianni. W konferencji
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ny, jakby nie był pierwszym i jedy
nym ministrem.

P. Guarini, przesuwając się oko
ło niego, szepnął mu nieznacznie:

— Wojna się rozpoczęła, nieprzy 
jaciel się broni, wszystkie siły sku
pić należy; zatem baczność!... 
lem odejść do swych pokojów.

Większa część dworu rozpierz
chła się; kobiety pozostały na wie
czorne pacierze. Był bowiem zwy
czaj w niektóre dni tygodnia odma
wiania modlitw i litanji pod prze
wodnictwem o. Guariniego, przy któ 
rych bliższe osoby królowej panie 
zawsze bywały przytomne.

I tego dnie exercitia duchowne 
odbyły się w małej domowej kaplicy 
królowej i dopiero po nich reszta 
dworu uwolnioną została.

Miał i o. Guarini odchodzić, gdy 
królowa nań skinęła. W. ochmi
strzyni usunęła się zaraz i stanęła w 
przyzwoitem oddaleniu.

— Cóż było, mój ojcze? Król...
— Sam zagaił o Sułkowskim. 

Wielce go boli, że niektóre osoby są 
mu przeciwne. Zagadnięty, nie mo
głem zmilczeć, trzeba było wojnę 
rozpocząć.

— I cóż? i co? — spytała ciekawie 
królowa.

Nr. W 
.....................................................................  !![■ 

tej więli udział również eksperci, którzy u- 
dzielali wyjaśnień co do technicznej stro
ny zagadnienia. Konferencje posiadają cha
rakter jak najbardziej poufny i wątpliwem 
jest, czy po ich zakończeniu będzie możli- 
wem wydanie komunikatu, zważywszy, że 
ewentualne porozumienie jest uzależnione 
od zgody rządu Stanów Zjednocz, i Japonji. 
Prasa włoska zapatruje się optymistycznie 
na wynik rozmów. Zwróciła na siebie uwa
gę wizyta, jaką ambasador niemiecki v q JX 
Schubert złożył Hendersonowi.

„Front obronny Niemiec^.
Magistrat m. Szczecina wystoso

wał do rządu Rzeszy memorjał do
magający się, ażeby program pomo
cy wschodniej zastosowany został 
również do okręgu szczecińskiego. 
Żądanie to magistrat uzasadnia tem 
że podobnie, jak Wrocław, jest dzi
siejszy Szczecin jednym z filarów 
gospodarczych i narodowych frontu 
obronnego Niemiec przeciwko napły 
wowi ze strony polskiej, biegnącemu 
wzdłuż Odry.

W Peru biorą górę wojska rzą
dowe.

Według ogłoszonego w Limie komunika
tu rządu peruwiańskiego, zbuntowane woj
ska w Cuzco zostały rozproszone przez woj
ska rządowe płk. Jimineza. Ta klęska zbun
towanych zapobiegła połączeniu się ich z 
rewolucjonistami w Arequipa. Podobno 
wśród rewolucjonistów panuje dezorgani
zacja, której podłożem są ambicje rywali
zujących ze sobą poszczególnych szefów.

Uczony polski członkiem Aka
demii Papieskiej.

Dr. Alfred Denizot, profesor fizyki do
świadczalnej na Uniwersytecie Poznańskim 
został mianowany członkiem koresponden
tem Papieskiej Akademji Nauk (Nuovi 
Lincei w Rzymie). Tytuł członka-korespon- 
denta Akademji Papieskiej posiada obec
nie tylko dwóch polskich uczonych, a mia
nowicie dr. Alfred Denizot i prof. dr. Ka
zimierz Graf w Wiedniu.

Ofiara prześladowań litew
skich.

Dzienniki wileńskie podają, iż w obo
zie w Wormiach na Litwie odebrał sobie 
życie 55-letni Jan Dormacki, bibliotekarz 
polskietgo oświatowego towarzystwa „Po
chodnia** w Wilkomierzu. Dormacki po
wiesił się na ręczniku na ©kratowaniu 
okna. Był on zesłany do obozu w paździer
niku ub. roku za przemycanie polskich 
książek do bibljoteki polskiej. W obozie 
Dormacki zachorował na tyfus i wskutek 
tej choroby popadł w silną apatję. W po
czątkach lutego za wywołanie awantury z 
dozorcą został skazany na bezwzględny 
dwutygodniowy areszt w osobnej celi, 
gdzie też popełnił samobójstwo.

Haracz, opłacany bandycie.
Nielegalne spożycie piwa w Chicago wy

nosi przeszło 12 miljonów kwart tygodnio
wo. Syndykatom przemytniczym, na czele 
których stoi Al Capone, wpłacane są sumy, 
dochodzące do 2 miljonów dolarów tygod
niowo. Dane te są oparte na obliczeniach 
chicagowskiej izby handlowej.

W paszczy niedźwiedzia.
W Zamościu w czasie zwiedzania 

przez uczenice seminarjum żeńskiego 
ogródka szkolnego, w którym znajduje 
się kilka dzikich zwierząt, znajdujący 
się w klatce niedźwiedź zmiażdżył zę
bami kolano 7-letniej Janinie Buczak. 
W groźnym stanie przewieziono Bucża- 
kównę do szpitala.

— Mówiłem dosyć długo: tyle, ile 
można, aby króla nie znużyć — koń
czył Guarini. — Powiedziałem wszy
stko, com miał na sercu

— A król?
— Milczący słuchał.
— Jakże się wam zdaje? zrobi ta 

wrażenie na nim?
— Nieochybnie, ale teraz powta

rzać potrzeba ataki. Sułkowski wra
ca, rzez nie cierpi zwłoki; powinien 
zastać już króla nawróconym: ina
czej przemówi nałóg, odezwie się 
przyjaźń dawna, zajmie swe miejsce 
i nic go już z niego wyrugować nie 
potrafi. N. pani, — dodał Guarini — 
nie wymagajmy za wile: nie można 
żądać, aby go spotkał los Hoyma. 
Winy nie są tak wielkie, dowieść 
mu ich niepodobna. Byleby się od
dalił, na tem dosyć.

Bruhl stał, jakby nie słyszał, de
lektując się muzyką. Grano już du
et, w którym Buffardia z Quanzem 
szli na wyprzódki. Król zupełnie 
zamknięte miał oczy, używał mu
zyki, nie doznając dystrakcji żadnej. 
Ktoby był zobaczył zboku skiero
wane nań szyderskie wejrzenie 
Bruhlowej, przeląkłby się był pogar
dy, z jaką nań patrzeć śmiała.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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„ R a d o ś ć ż y c ia 1 1 . ZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBAD o w i a d u j e m y s i ę , 

ż e k i l k u  p r a c o w n ik ó w m i e j s c o w e g o m a g i

s t r a t u o t r z y m a ło o s t a tn i o w y p o w ie d z e n ie 

z a j m o w a n y c h s t a n o w is k w o b e c n i e z m i e r

n i e c i ę ż k i e j s y t u a c j i g o s p o d a r c z e j m i a s t a , 

s p o w o d o w a n e j o b e c n y m k r y z y s e m . P o d o

b n o i n i e k t ó r e m i e js c o w e w i ę k s z e f i r m y  

k u p i e c k i e z m u s z o n e z o s ta ł y s t o s u n k a m i i  

k r y t y c z n e m p o ł o ż e n i e m u c i e c s i ę d o r e d u k

c j i  z a t r u d n ia n e g o p e r s o n e l u .

C i ę ż k a r ę k a k r y z y s u o d c z u w a ć s ię w i ę c  

d a j e i  u n a s w  W ą b r z e ź n ie c o r a z d o t k l i 

w i e j . J e s t z k a ż d y m d n i e m g o r z e j . P r z e d 

s i ę b i o r s t w a r a t o w a ć s i ę m u s z ą c o r a z r o z - 

p a c z l i w s z e m i ś r o d k a m i . A r m  j a b e z r o b o t

n y c h p o w i ę k s z a s i ę s t a łe . A  r a t u n k u j a 

k o ś n ie w i d a ć . Z a t o w i d a ć j u ż g d z i e n i e  

g d z i e p o c z t ó w k i i t e le g r a m y h o ł d o w n i c z e , 

k t ó r y c h w y s y ł k a , j a k  t o  o b l ic z o n o , p o ł k n i e 

k i l k a  m i l j o n ó w . —  D o k ą d m y w ł a ś c iw i e 

d o j d z i e m y t ą d r o g ą u p a d ł o ś c i i r e d u k c y j i  

c z o ł o b i t n o ś c i z a n i e ? —  D o „ r a d o ś c i ż y 

c i a " n a p r a w d ę n i e !

( • L u s tr a c ja „ S o k o la ' 1 . W  w c z o r a j s z ą 

n i e d z i e lę p r z e p r o w a d z i l i d e l e g a c i m i e js c o

w e g o g n i a z d a „ S o k o l a " d r u h o w i e n a c z e l n i k 

A l e k s . Z a l e w s k i i  W ł a d y s ł a w S z y m a ń s k i , 

o r a z d r u h n a T a r c z c w s k a l u s t r a c j ę g n i a z d a 

„ S o k o l a " w  K r ó l . N o w e j w s i .

0  O  z e w n ę tr z n y w y g lą d  n a s z y c h u lic . 

W  o s t a t n i m c z a s ie p o w i e lk i c h o p a d a c h 

ś n i e ż n y c h w y g l ą d z e w n ę t r z n y u l i c  n a s z e g o 

m i a s t a p r z e d s t a w ia ! s i ę w p r o s t f a t a l n i e . —  

M im o w o ł i n a s u w a ły s i ę o b r a z y j a k ic h ś z a

p a d ł y c h P i p id ó w e k , c z y i n n y c h w i e r c i k i -  

s z e k n a w s c h o d n ic h k r e s a c h . O s t a te c z n i e 

z p o l e c e n i a m a g i s t r a t u w  u b i e g ł y p i ą t e k 

z a c z ę l i p r a c o w a ć b e z r o b o t n i n a d u p r z ą t n i ę 

c i e m  u l i c y  K o l e j o w e j .

A l e  c ó ż —  k i e d y p r a c y t e j n i e z a k o ń c z a 

n o , b o j u ż w  s o b o t ę z o s t a ł a p o n i e c h a n a . —  

C z ę ś ć u l . K o l e j o w e j w y g l ą d a w p r a w d z i e 

n i e c o ,p r z y z w o i c i e j , n i ż p o p r z e d n i o , a l e z a 

t o  u s u n ię c i e ś n i e g u n a b o k i j e z d n i n i e m o 

ż e b y ć u w a ż a n e z a c e l o w e i p o ż y t e c z n e . 

P r z e z t o b o w i e m j e z d n i a z o s ta ł a o g r o m n i e 

z w ę ż o n a , t a k , ż e z w i e l k ą t y l k o  t r u d n o

ś c i ą p o j a z d y m o g ą s i ę w y m i ja ć , p r z y c z e m

'b a r d z o c z ę s t o d o c h o d z i d o z a b a w n y c h , a l e 

i  n i e m i ł y c h i n c y d e n t ó w .

N i e d o g o d n o ś c i t e n a l e ż a ł o b y u s u n ą ć j a k  

n a j w c z e ś n i e j , i t o n i e t y l k o  n a u l . K o l e jo 

w e j . N i e m o ż n a p r z e c i e ż p o z w o l i ć , a b y u -  

l i c e n a s z e p r z y p o m i n a ł y b i o t a p i ń s k i e , 

g d z i e z d o m u t y l k o  w  w y s o k i c h b u t a c h w y  

c h o d z i ć m o ż n a .

0  Z e b r a n ie K ó łk a  R o ln ic z e g o . W  w c z o 

r a j s z ą n i e d z i e l ę o d b y ło s i ę z e b r a n i e K ó ł k a  

R o l n ic z e g o w  W ą b r z e ź n i e p r z y l i c z n y m  u -  

d z i a l e c z ł o n k ó w . S z c z e g ó ł o w e s p r a w o z d a

n i e z a m ie ś c im y w  n u m e r z e n a s t ę p n y m .

0  W a ln e z e b r a n ie T c  w . S a m o d z ie l

n y c h R z e m ie ś ln ik ó w  o d b y ł o s i ę w  n i e 

d z i e l ę o  g . 2 - e j p o p o i . w  l o k a l u p . K l i m k a . 

Z e b r a n ie z a g a i ł p r e z e s p . K o ł e c k i , w i t a ją c 

o b e c n y c h g o ś c i , m . i n . s e k r e ta r z a Z w i ą z k u 

S a m . R z e m i e ś l n i k ó w w  G r u d z ią d z u p . C i e

s z y ń s k i e g o . • P o o d c z y t a n i u p r o t o k ó ł ó w z  

o s t a t n . w a l n . z e b r a n i a i o s t a tn i e g o z w y 

c z a j n e g o z ł o ż y l i s p r a w o z d a n i e z d z i a ł a l n o

ś c i t o w a r z y s t w a c z ł o n k o w i e u s t ę p u j ą c e g o 

z a r z ą d u , p r z y c z e m p r e z e s p . K o ł e c k i z a

z n a c z y ł , ż e o b j ą ł p r e z e s u r ę d o p i e r o w  l i p -  

c u u b . r . p o p . B . S z c z u c e , k t ó r y  z ł o ż y ł u -  

r z ą d z m o t y w ó w  n a t u r y p o l i t y c z n e j . W  c i ą 

g u r o k u o d b y ł o s i ę 7 z e b r a ń i  t o : 2 w a l n e , 

3 n a d z w y c z a j n e i 2  z w y c z a j n e z e b r a n i a .

P o s p r a w o z d a n ia c h p r z y s t ą p i o n o d o w y  

b o r ó w z a r z ą d u . M a r s z a ł k ie m w a l n e g o z e

b r a n i a w y b r a n y z o s t a ł p . T . B a lic k i , k t ó r y  

z a r z ą d z i ł 5 - m i n u t o w ą p r z e r w ę . P o p r z e r w i e 

p r z y s tą p i o n o d o w y b o r u n a j p ie r w p r e z e s a . 

Z  p o ś r ó d 3 z g ł o s z o n y c h k a n d y d a t ó w p p . 

B a l i c k i e g o , K o l e c k i e g o i  S t r z y ż e w i c z a u -

0  K o n c e r t r e lig ijn y L u tn i. D o w i a d u j e 

m y s i ę z p e w n e g o ź r ó d ł a , ż e z n a n y z e 

s w y c h a r t y s t y c z n y c h w y s t ę p ó w c h ó r „ L u 

t n i a " z a m i e r z a w  d n i u 1 5 . m a r c a d a ć n a m  

z n o w u o k a z j ę d o p o k r z e p ie n i a ( f u c h a , i  t o  

t y m  r a z e m n a „ k o n c e r c ie r e l i g i j n y m " . J e s t 

t o  p i e r w s z a t e g o r o d z a j u i m p r e z a w  W ą *  

b r z e ż n i e , z a p o w ia d a j ą c a s i ę t e r n ś w ie t n i e j , 

ż e p i e ś n i b ę d ą w y k o n a n e p r z e z c h ó r „ L u 

tn i ’ 1 x w s p ó łu d z ia łe m  c a łe j o r k ie s tr y s y m 

fo n ic z n e j 6 7 p . p . x B r o d n ic y .

N i e w ą t p i m y , ż e o b y w a te l s tw o n a s z e g o 

g r o d u p o ś p i e s z y l i c z n i e n a k o n c e r t , a b y  

o d e r w a ć s i ę w  t y m  p o s tn y m o k r e s i e n a 

c h w i l ę c h o ć b y o d c o d z ie n n y c h z a j ę ć i  r a 

z e m z p i e ś n i ą „ L u t n i "  w z n i e ś ć m y ś l s w ą 

k u B o g u . P r z y l i c z n e j f r e k w e n c j i n a w e t 

d r o b n y g r o s z w s t ę p u u r o ś n i e w  p o k a ź n ą 

s u m ę i u m o ż l iw i d z i e ln y m o r g a n i z a t o r o m 

u p r z y je m n ić ś w i ę t a W i e l k a n o c n e n a j b i e d

n i e js z y m m i a s t a , n a k t ó r y t o c e l c z y s t y 

z y s k p r z e z n a c z a ją .

0  P r z y s p o so b ie n ie w o js k o w e w  p o w ie 

c ie w ą b r z e s k im . S t a r a n i e m w o j s k o w y c h ! 

w ł a d z P . W . w  d n i a c h o d 2 2 . 2 . d o 1 . 3 . | 

z o r g a n iz o w a n y z o s t a ł w  6 3 p p . w  T o r u n iu  

k u r s P . W . d la c z ło n k ó w  I I . s to p n ia , k t ó 

r z y  w  r o k u b i e ż ą c y m s t a j ą d o p o b o r u .

P o u k o ń c z e n i u k u r s u c z ł o n k o w ie P . W .  

o t r z y m a ją ś w i a d e c t w a I I . s t o p n ia , d a j ą c e 

u s t a w o w o p r z e w i d z ia n e u l g i w  w o j s k u .

N a p o w y ż s z y k u r s p o w . k o m e n d a n t P i 

W . i  W . F . p . p o r . K u l i s z e w s k i d e l e g o w a ł, 

z n a s z e g o p o w i a t u z W ą b r z e ź n a 3 c z ł o n - ; 

k ó w , z K o w a l e w a 8  c z ł . P . W ., z e S r e b r n i k 

3  c z ł . P . W ., z  L u d o w i c 2  c z ł . , z  W . R a d o - 1 

w i e k 3  c z ł . , z  M . R a d o w i s k 1 c z ł . , z j  

K s ią ż e k 3 c z ł . , z M g o w a 2 c z ł . —  R a z e m 

z p o w . w ą b r z e s k i e g o w  k u r s i e w z i ę ł o u -  

d z i a ł 2 5 c z ł o n k ó w P . W .

0  O d p r a w a  in s tr u k to r ó w  P . W . W  d n . 

2 1 . 2 . p o w . k o m e n d a n t P . W . i W . F . 

p o r . K u l i s z e w s k i p r z e p r o w a d z i ł o d p r a w ę z  

i n s t r u k t o r a m i k o n t r a k t o w y m i i h o n o r o w y

m i P . W . i  W . F . n a s z e g o p o w i a t u . W  o d 

p r a w i e w z i ę ł o u d z i a ł 1 7 i n s t r u k t o r ó w , k t ó 

r z y  p r a c u j ą n a t e r e n i e p o w i a tu w ą b r z e

s k i e g o w  o d d z i a ł a c h P . W . N a o d p r a w i e 

o m ó w io n o s p r a w y w y s z k o l e n io w e n a m i e 

s ią c m a r z e c , o r a z s p r a w y o r g a n i z a c y j n e .

P . W .

0  O d se tk i x a z w ło k ę a p o d a te k  d o c h o 

d o w y . S e k c j a R z e c z o z n a w c ó w K s ię g o w o

ś c i p r z y Z w i ą z k u T o w a r z y s t w K u p i e c k ic h 

n a P o m o r z u w G r u d z i ą d z u , p o d a j e d o  

w i a d o m o ś c i z a i n t e r e s o w a n y m , ż e N . T . A .  

w y r o k i e m  z d n i a 1 . 1 2 . 1 9 3 0 r . L . r e j . 

1 2 3 4 / 3 0 u s ta l i ł , ż e z a r ó w n o o d s e t k i ( k a r y ) 

z a z w ł o k ę , j a k  i k o s z t y e g z e k u c y j n e , p o d  

l e g a ją o d l i c z e n i u o d o g ó l n e g o d o c h o d u w  

m y ś l a r t . 1 0 , p . 5 . , u s t a w y o p o d a t k u d o  

c h o d o w y m ( „ D z i e n n i k U s ta w " n r . 5 8 , p o z . 

4 1 1 z r o k u 1 9 2 5 ) b e z w z g l ę d u n a t o , o d j a 

k i e j z a l e g ł o ś c i p o d a tk o w e j p r z y p a d a ją .

0  C ie m n o ś c i w  W ą b r z e ź n ie . W  s o b o t ę 

n a s k u te k s i ln e g o w i a t r u n a s tą p i ł o p r z e r

w a n i e p r z e w o d ó w e l e k t r y c z n y c h n a l i n j i  

C h e ł m n o —  W ą b r z e ź n o , s k u t k i e m c z e g o 

m i a s to n a s z e p o g r ą ż o n e b y ł o w n i e p r z e

n i k n i o n y c h m r o k a c h e g i p s k i c h w p r o s t 

c i e m n o ś c i . P o d o m a c h m i e s z k a ń c y p o s ł u

g i w a l i s i ę j a k  p r z e d w i e l u l a t y ś w i e c z k a

m i . N a s k u t e k p r z e r w y t e j k i n a „ S ł o ń c e " 

i „ D w ó r  W ą b r z e s k i " b y ł y  n i e c z y n n e . K o 

m u n i k a c j a k o l e j k i p o w i a to w e j z d w o r c e m 

g ł ó w n y m  z o s t a ła j e d n a k u t r z y m a n a d z i ę k i 

z a s i l a n i u j e j p r z e z m i e j s c o w ą e l e k t r o w n i ę .

J a k n a s i n f o r m o w a n o , n a d n a p r a w ą u -  

s z k o d z e ń p r a c o w a ł p o d o b n o s p e c j a ln i e s p r o 

w a r iz o n y m o n t e r z P o z n a n i a p r z e z c a ł ą 

n o c , ta k , ż e d o p i e r o w  n i e d z i e l ę n a d r a 

n e m  b y ł o w  W ą b r z e ź n i e ś w i a t ł o . C h e ł m n o 

j e d n a k o ś w i e t l o n e b y ł o p o d o b n o j u ż w  s o i z n a ć j e j n i e c h c ą l u b  n i e m o g ą , , p o - 
b o t ę p r z e d g o d z i n ą 8 - m ą w i e c z o r e m .

0  P r z e d s ta w ie n ie T o w , C z y te ln i L u d o 

w y c h . T o w a r z y s tw o C z y t e l n i L u d o w y c h 

u r z ą d z a w e w t o r e k , 

s a l i p . K a c z y ń s k i e g o ( „ D w ó r W ą b r z e s k i " ) 

p r z e d s t a w i e n ie t e a t r a ln e s z t u k i w  3 a k t a c h 

F . Ż u r a w s k i e j „ O r lę ta ” . A k c j a r o z g r y w a 

s i ę w  l i s t o p a d z i e 1 9 1 8 r o k u n a t l e o b r o n y 

L w o w a p r z e z m ł o d o c i a n e b o h a t e r s k i e „ o r 

l ę t a1 1. P o c z ą t e k p r z e d s ta w i e n i a o g o d z i n i e 

7 .3 0 w i e c z o r e m . ] _ _

z ł„ d l a m ł o d z i e ż y 5 0 g r o s z y . —  

n e r a l n a o d b ę d z i e s i ę d z i ś o  g o d z . 3  p o p o ł . 

W s t ę p n a g e n e r a l n ą p r ó b ę : d l a m ł o d z i e ż y 

s z k o l n e j 3 0 g r . , d l a d o r o s ły c h 7 5 g r . P o d

c z a s p r z e r w p r z y g r y w a ć b ę d z i e o r k i e s t r a 

g i m n a z ja l n a . C z y s ty z y s k p r z e z n a c z o n y 

j e s t n a c e l e o ś w ia t o w e .

P r z e d s t a w i e n i e t o o b y w a t e l s t w u m i e j

s c o w e m u g o r ą c o p o l e c a m y z e w z g lę d u n a 

d o n i o s ł e c e l e z a s ł u ż o n e g o o k o ł o s z e r z e n i a 

o ś w i a ty T o w a r z y s t w a C z y t e l n i L u d o w y c h .

d n i a 3 - g o m a r c a , n a

„ B u n t z m y s łó w ”
z y s k a ł a w i ę k s z o ś ć w  g ł o s o w a n i u t a j n e m  

k a n d y d a t u r a p . K o le c k ie g o , k t ó r y z o s t a ł 

w y b r a n y p r e z e s e m . W i c e p r e z e s e m w y b r a

n y  z o s t a ł p . S tr z y ż e w ic z , s e k r e t a r z e m p . 

A n t o n i D ą b r o w s k i , z a s t ę p c ą s e k r . p . R u j-  

n e r j u n i o r , s k a r b n i k i e m p . K o p c z y ń sk i, 

ł a w n i k a m i p p .: A n a s t . G a n d e r i S c h e f f le r .

S ą d p o l u b o w y p p . : T . B a l i c k i , M . R u j -  

n e r , Z a l e w s k i , S z ó s la k o w s k i J . —  R e w i z o

r a m i k a s y p p . : B a l i c k i j u n io r i  S o p o l i ń - 

s k i , c h o r ą ż y m p . S z ó s la k o w s k i J . , z a

s t ę p c ą p . M  P o to r s k i , p o d c h o r ą ż y m i p p . : 

R u j n e i’ j u n i o r i  B a l i c k i j u n . ; d o c h o r ą g w i 

k o ś c i e l n e j p . L , C h o j n i c k i .

P o p r z e p r o w a d z o n y c h w y b o r a c h w a l n e 

z e b r a n ie u c h w a l i ł o n a w n i o s e k s e k r e ta r z a 

Z w i ą z k u p . C i e s z y ń s k ie g o z m i a n ę s t a tu t u 

w  m y ś l i n s t r u k c j i Z w ią z k u w  t y m  s e n s i e ,  

ż e z a r z ą d w y b i e r a s i ę n a z a k r e s 3  l a t . J a k o 

d e l e g a t ó w d o P o w . R a d y Z r z e s z e ń G o s p o

d a r c z y c h w y b r a n o p p . : B a l ic k i e g o i K o 

l e c k i e g o .

O m a w i a n o n a s t ę p n i e s p r a w ę k r e d y t ó w  

i  i c h  r o z d z i a łu , p r z y c z e m c z ł o n k o w i e p o d

n o s i l i s z e r e g p o w a ż n y c h i u z a s a d n i o n y c h 

z a r z u tó w i u w a g , s p r a w ę u t w o r z e n i a 

z w i ą z k o w e j k a s y p o g r z e b o w e j o r a z z a l a tw i o 

n o n a d e s ła n e o k ó l n i k i z w i ą z k u . N a z j a z d  

Z w . R z e m . p r z y k o ń c u m a r c a p o s t a n o w io

n o w y s ł a ć p p . : K o l e c k i e g o , S t r z y ż e w i c z a i  

D ą b r o w s k i e g o . P o z a ł a t w i e n i u s z e r e g u 

s p r a w w e w n ę t r z n y c h t o w a r z y s t w a z e b r a

n i e z a k o ń c z o n o .

0  U m a r z a n ie p o d a tk u m a ją tk o w e g o .  

N a s k u t e k r o z p o r z ą d z e n i a P r e z y d e n ta z 3 . 

g r u d n i a u b . r . o z m ia n i e u s ta w y o p o d a t

k u  m a j ą tk o w y m —  I z b y  S k a r b o w e z o s t a ły 

u p o w a ż n i o n e d o u m a r z a n i a p o d a t k u m a j ą t

k o w e g o w  w y p a d k a c h s tw i e r d z o n e j n i e ś c i ą 

g a l n o ś c i d o s u m y 1 ,0 0 0 z ł . ; p o n a d t ę s u

m ę m o ż e u m a r z a ć m i n i s te r s tw o s k a r b u . —  

U m o r z e n i a p r z e p r o w a d z a s i ę z  u r z ę d u a l b o 

n a s k u t e k p o d a n ia p o d a t n i k a . Z a n i e ś c i ą

g a l n e u w a ż a s i ę p o d a t e k m a j ą tk o w y : a ) , _ _ _ _ v

j e ż e l i p r z e p r o w a d z o n a e g z e k u c j a p o z o s t a ła' a t m o s f e r ę , a n o w e z a s t ę p y s a n a t o - 
b e z s k u t k u p o n i e w a ż p ł a t n i k n i e p o s i a d a r ( ^ w  z a t r u ł y b y p o w ie t r z e d o s z c z ę t - 

ż a d n e g o m a j ą t k u a n i t e ż p r z y c h o d ó w , z n |e > p o d p r ę g ie r z s t a w ia j ą s a n a c j ę 

k t ó r y c h ' m o ż n a b y ś c i ą g a ć p o d a t e k i b ) j e - . l i c z n i j e d y n k a r z e , p o d p r ę -

c j ę ! Ż a l i ś z  n i e b a s p a d ł c z y z  o d l e g

ł e j M a d e r y , a m o ż e w c z o r a j d o p ie

r o  s i ę u r o d z i ł ? A  m o ż e t o  o b u d z i l i 

c i ę d o p ie r o z s a n a c y j n e g o l e ta r g u 

c z y d u m , c z y d ł u g o t r w a ł e j ś p i ą c z

k i  z i m o w e j ? N i c  o t e r n n i e w i e s z , 

j a k  t o  p r z y g o t o w y w a n o w y b o r y d l a  

s a n a c j i? N i c  n i e w i e « z ; j a k to n a 

r o z k a z p r o w a d z o n o g r o m a d y d o  

u r n y i k a z a n o g ł o s o w a ć j a w n ie , 

a b y b y ł a k o n t r o l a ? N ic  n  t e r n n i e  

s ł y s z a łe ś , j a k ie t o „ c u d a w y b o r c z e 

d z i a ł y s i ę d l a s a n a c j i , g d y w  n i c  s i ę 

z a m ie n i a ły k a r t k i o d d a n e n a k a n

d y d a t ó w o p o z y c j i a m n o ż y ły s i ę w  

u r n i e l u b  w  c z a s i e p r z e w o z u k a r t k i 

j e d y n k i? A  w s z y s t k o t o  g w o l i o b u

d z e n i a „ m i łe g o o b o w i ą z k u * * p r o w a

d z o n y m d o u r n y j a k b a r a n y n a 

r z e ź , p r z y w tó r z e o r k i e s t r d ę t y c h , 

r z n ię t y c h i n i ja k i c h . U ła t w i a s z s o

b i e , w e s o ł k u , l i c z e n i e z w o l e n n i k ó w 

s a n a c j i , j e ż e l i w o b e c t a k b a r d z o 

„ w o ln o ś c io w y c h * 4 1 

c z a s z k a r t k i , o d d a n e 

j a k o , ,w o l n e g ł o s y * *  

j e d y n k i .
O d c z a s u w y b o r ó w  

m a n io n y c h p r z e j r z a ło 

k l n ę , o n i n a s a n a c j ę , n i ż n a j z a c i ę ts i 

e n d e c y .
N i e l ę k a j s i ę , w e s o ł k u , a b y ś m y 

c h c ie l i s a n a to r ó w w i e ś ć p o d p r ę

g i e r z w  W ą b r z e ź n i e . W  W ą b r z e ź n ie 

s a n a c ja w y t w o r z y ła z b y t d u s z n ą

w y b o r ó w z a l i -  

n a j e d y n k ę , 

z w o le n n i k ó w

w i e l u o t u - 

i d z i ś g o r z e j

ż e l i w d r o ż o n a e g z e k u c j a z o s ta ł a z a n i e c h a * , 

n a , p o n i e w a ż k o s z t y e g z e k u c y j n e p r z e k r a

c z a j ą k w o t ę , j a k a m o ż e b y ć o s i ą g n i ę t a w  

d r o d z e e g z e k u c j i . ( a )

0  O p ła ta p o c z to w a z a w e z w a n ia p ła t 

n i c z e . I z b a p r z e m . - h a n d l o w a z a w ia d a m i a , 

i ż  w e d ł u g w y j a ś n i e n i a d y r e k c j i p o c z t i  t e 

l e g r a f ó w d r u k o w a n e w e z w a n i a p ł a tn i c z e 

( u p o m n i e n i a ) n a k t ó r y c h z a p o m o c ą m a s z y 

n y w p i s a n o k w o t ę , n i e m o g ą b y ć u w a ż a

n e z a d r u k i . P o s t a n o w i e n i a w y k o n a w c z e 

d o r o z p o r z ą d z e n i a m i n i s t r a p o c z t i  t e l e g r a - , 

f ó w  z 5 . 4 . 1 9 2 7 . O z . U s t . n r . 4 4 , p o z . 3 9 2 

w y r a ź n i e p o u c z a j ą , . ż e n i e m o g ą b y ć p r z e

w o ż o n e j a k o d r u k i : d r u k o w a n e r a c h u n k i , 

w y c i ą g i r a c h u n k o w e , p o k w i t o w a n i a , w e 

z w a n ia p ł a t n ic z e i o ś w i a d c z e n i a z a p ł a t y , 

n a k t ó r y c h s u m y u m i e s z c z o n o o d r ę c z n i e , 

l u b  s p o s o b e m m e c h a n i c z n y m . W  r a z i e n a 

d a n i a p o d o b n y c h p r z e s y ł e k j a k o d r u k i , 

p o c z t a o b c i ą ż a j e d o p ła t ą w  w y s o k o ś c i p o 

d w ó j n e j b r a k u j ą c e j t a r y f o w e j o p ł a t y d l a  

l i s tó w .

K i n o  „ S ł o ń c e1 ' w y ś w i e t l a d z i ś p r o 

g r a m p o d w ó j n y p o r a z o s t a tn i : „ B i tw ę  

n a d S o m m ą " , o b r a z , ś c i ą g a ją c y t ł u m y  

w i d z ó w , o r a z „ C e s a r s k i e k l e j n o t y * 1 z G e

o r g e O ‘ B r i c n ‘ e m w  r o l i g ł ó w n e j . —  J u t r o 

„ I n d y j s k a k r e w " . W e w t o r e k w s tę p d l a 2  

o s ó b n a 1 b i l e t , P r o g r a m p o d w ó j n y .

0  K in o „ D w ó r W ą b r z e s k i* 1 w y ś w i e t l a 

d z i ś a r c y c i e k a w y f i l m  p t , : „ K o b i e t a n a 

k s i ę ż y c u " . W s t ę p d l a 2  o s ó b n a 1 b i le t . —  

W e w t o r e k k i n o  n i e c z y n n e z  p o w o d u p r z e d 

s t a w ie n i a T o w . C z y t e l n i L u d . „ O r l ę t a " .

Narodowiec wąbrzeski - „wesołkowi" 
z De-Pe na jego „wesoła odpowiedź"

b P r a w d a w  o c z y k o l e “ . D l a t e g o 

l u d z ie , k t ó r z y p r a w d y s i ę b o j ę , u -

p a d a ją a l b o w  s z a ł z ł o ś c i i n i e n a w i

ś c i , a l b o u s i ł u ją s w o j e z a a m b a r a - 

s o w a n i e p o k r y ć ś m i e c h e m i s z y d e r 

s t w e m . N a s z a r t y k u ł „ P r a w d z i w e 

o b l ic z e s a n a c j i * * p o d n o s i ł f a k t a , k t ó  

r y m  z a p r z e c z y ć n i e m o ż n a , i w y -  

i s n u ł ' z n i c h l o g i c z n e w n io s k i . W y r a 

ż o n y w  n a s z y m a r t y k u l e s ą d o s a

n a c j i p o d z ie l a j ą n i e t y l k o  „ n a r o -
Ul LCClOia W WMia U K VU611UC- . , . . , . ,

B i le t v  w s t ę p u o d 1 - 2 ,5 0 d o w c y  \  l e c z w i e l u  j u z , b . w i e lu  s a -
P r ó b a g e -' n a t o r ó w . P i s m a k ’ D . P . w i d o c z n ie. P i s m a k * D . P . w i d o c z n ie 

o d c z u ł , a m o ż e t e ż p r z e k o n a ł s i ę , ż e 

„ e n t u z j a z m d l a s a n a c j i " u  w i e l u  

j e d y n k a r z y s p a d ł p o n i ż e j z e r a , a u  

l i c z n y c h o p a d a c o r a z w i ę c e j i  z b l iż a 

s i ę d o z e r a . C h c i e l i b y j e d n a k p o d

t r z y m a ć c h o ć b y p o z o r y z a p a łu s a

n a c y j n e g o c i , k t ó r z y d z i ę k i s a n a c j i 

m a ję , s t a n o w is k a i d o c h o d y , t a c y 

k t ó r z y b y z u p a d k i e m s a n a c j i s t a l i 

s i ę ł a z i k a m i b e z d a c h u i c h i c h a . 

G d y b y n a s z a r ty k u ł b y ł t a k m a ło

„Indyjska krew"
z n a c z ą c y m , i ż b y b y ł w a r t t y l k o  

ś m i e c h u , w i e l k i  m ą ż s a n a c y j n y n i e  

b y ł b y  s i ę w c a l e n i m  z a j m o w a ł . N i e  

m o e a c o d e p r z e ć z a r z u t ó w , p r z y b r a ł

g i e r z s t a w i a j ą w z r a s t a j ą c a l i c z b a 

b e z r o b o t n y c h , p o d p r ę g i e r z s t a w i a

j ą  s a n a c j ę c i l i c z n i w  m i e ś c i e i  n a 

w s i , k t ó r y c h b y t z a c h w i a n y . M y  n a

r o d o w c y o g r a n ic z a m y s i ę t y l k o  d o  

s t w ie r d z e n ia f a k t ó w .

M y n a r o d o w c y n i e  

s p r o w a d z a ć s a n a t o r ó w 

g i e r z , b o n i e m a m y n a 

d o e s k o r to w a n ia a n i 

a n i b o j ó w e k , a n i n i e m a m y o d p . 

k o m e n d a n ta d l a o d d z ia ł ó w e s k o r t u 

j ą c y c h , a n i n i e m a m y K o s tk a - B i e r - 

n a c k i e g o , a n i „ B r z e ś c i e m * 1 i  „ p o p i e l  

c e m “  t e r r o r y z o w a ć n i e c h c e m y , b o  

. .m o r a ln o ś c i s a n a c y j n e j * * n i e u z n a - 

j e m y i d l a t e g o t a k i e j „ m o r a ln o ś c i * *  

n a w e t w o b e c w a s s t o s o w a ć b y ś m y 

n i e c h c ie l i . W a s p o d  p r ę g ie r z w io d ą  

w a s i, a b ę d z ie ic h c o r a z w ię c e j ,  

w a s p o d  p r ę g ie r z s ta w i n a r ó d  i h i-  

s to r ja b a » w y  s a m i s ta w ia c ie s ię  

p o d p r ę g ie r z w o b e c c a łe g o ś w ia ta  

k u ltu r a ln e g o ! „ W e s o ł k i * * ! B y w a  

w e s o ł o ś ć , b y w a ś m ie c h , k t ó r e n a s i 

n a j s e r d e c z n i e js i w r o g o w ie n a z y

w a j ą „ K a tz e n ja m m e r i G a lg e n -  

h u m o r “ . N a r o d o w i e c .

b ę d z i e m y 

p o d p r ę - 

z a w o ł a n i e 

„ S t r z e l c a " ,

o

w i e l k i  k r y t y k  D . P . r o l ę „ w e s o ł k a * 4 .

N i e d z i w i m y  s i ę w c a le t e m u , ż e 

z a p a l o n y s a n a t o r n i e u m i e d o c e n i ć 

f a k t ó w  a n i i c h *  r o z u m ie ć , g d y ż l o g i 

k a t o n a j s ł a b s z a s t r o n a s a n a t o r ó w , 

n i e d z i w , b o w s z a k n i e k t o  i n n y , a  

w ó d z i  w i e l k i  m is t r z s a n a c j i w  „ n a j  

w y ż s z e j * * o s o b i e o ś w ia d c z y ł , ż e k p i  

s o b ie z l o g i k i , a p r z e c ie ż n i e j e s t 

u c z e ń n a d m i s t r z a . Z b y t w i e l k i  b y ł  

b y  t o  h o n o r d l a p i s m a k a s a n a c y jn e

g o z D e - P e , g d y b y ś m y c h c ie l i z w r a 

c a ć u w a g ę n a w s z y s tk i e j e g o b z d u r 
T i r  I n m n łT n n n l n  T ’ W F r w rs t w a i  w e s o łk o w e ł a m a ń c e , a l e p r z y  

z n a j c m y m u n a j c h ę tn i e j k w a l i f i k a 

c j e d o C y r k u i s a n a c j i .

N a j e d n o t y l k o z a r e a g u je m y . 

T w ie r d z i s a n a c y j n y w e s o łe k , ż e 5  

m i l  j o n  ó w  z w o le n n ik ó w B e - B e , 

r z y o d d a l i g ł o s n a s a n a c j ę. . . .

d a c z k u , m a s z o c z y , a w id z i e ć 

c h c e s z , m a s z u s z y , a s ł y s z e ć 

c h c e s z ; m a s z r o z u m , a n i e  

m i e s z ; o m y l i l i ś m y s i ę , p r z e p r a s z a

m y , b o k r z y w d ę w y r z ą d z i l ib y ś m y

k t ó -  

B i e -

n i e  

n i e  

r o z u -

t o b i e , g d y b y ś m y t w o j e b z d u r s tw a 

a k o o w o c r o z u m u u z n a w a ć c h c ie

l i .  —  P i ę ć m i l j o n ó w z w o l e n n i k ó w i 
B e - B e , k t ó r z y g ł o s o d d a l i n a s a n a - 1

Cenne wykopalisko.

W ł o s k a m i s j a a r c h e o l o g i c z n a 

w a d z ą c a w y k o p a l i s k a w  T e b t y n i s 

K a i r e m  o d n a l a z ł a r u i n y  ś w i ą t y n i 

m i a s t a , p o ś w i ę c o n e j k u l t o w ą „ S e k n e p t y 

n i s“ t . j . b o ż k a k r o k o d y l a . J e s t t o  

p i e r w s z y w y p a d e k w  h i s t o r j i w y k o p a

l i s k  w  E g i p c i e o d n a l e z i e n i a ś w i ą t y n i 

b o ż k a k r o k o d y l a , t e r n w a ż n i e j s z y , ż e 

s t a n r u i n  p o z w o l i e g i p to l o g o m n a u s t a

l e n ie z a s a d n i c z y c h p o d s t a w k u l t u . —  

F r o n t o n ś w i ą ty n i p r z y o z d o b i o n y j e s t 

p o s ą g a m i s f in k s ó w i  l w ó w . W  j e d n e j 

z b o c z n y c h c e l z n a le z io n o d o s k o n a le 

z a c h o w a n ą s ta t u ę j e d n e g o z k a p ł a n ó w 

b o ż k a „ S e k n e p t y n i s '* .

Najpopularniejsza aktorka.
T u r y i i s k i t y g o d n i k i l u s t r o w a n y „ I l u s t r a -  

z i o n e d e l P o p o lo " o g ł o s i ł k o n k u r s w ś r ó d 

c z y t e ln i k ó w n a u s ta l e n i e , k t o j e s t n a j u l u - 

b i e ń s z ą a k t o r k ą f i lm o w ą i j a k i j e s t n a j

l e p s z y f i lm ,  b e z o g r a n i c z e ń c o d o n a r o d o

w o ś c i , c z a s u i r o d z a j u . T y g o d n i k o t r z y m a ł 

p r z e s z ło 1 2  0 0 0 o d p o w i e d z i , z k t ó r y c h p r z e

s z ł o 8 0 0 0 w y p o w i e d z i a ło s i ę z a f i lm e m  

„ P i e ś ń m i ło ś c i " , n i e d a w n o w y p r o d u k o w a

n y m  p r z e z w ł o s k ą s p ó ł k ę k i n e m a t o g r a f i c z

n ą „ C i n e s " . J a k o n a j u lu b i e ń s z e a k t o r k i u -  

z n a n e z o s ta ł y G r e t a G a r b o i  M a r j a J a - 

c o b i n i .

p r o - 

p o d 

t e g o

Zapisz się na członka Czerw. 
Krzyża.

„CESARSKIE KLEJHOTY1'
G E O i g S O ^ r i E n i u ź n a c l < r a n i e k i n a  „ S ło ń c e ”



Str. IIHGFEDCBA

Co sie działo w lokalu 
Związku Strzeleckiego!

Ciekawy proces w Łodzi. — Bojów
ka Be-Be skazana na więzienie.

W ZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBAŁ o d z i o d b y ła s ię ro z p ra w a 
p rz ec iw k o 4 o so b o m , k tó re b y ły o - 
sk a rż o n e o d o k o n a n ie n a p a d u w  
n o c y z 1 5 n a 1 6 l is to p a d a 1 9 3 0 , n a 
je d en z lo k a l i P P S .

O sk a rż e n i p rz y z n a li s ię d o w in y  
i o św ia d c z y l i, ż e z w e rb o w a ł ic h  
n ie jak i K ie ru z a lsk i, k tó ry p o le c i ł 
im  z g ło s ić s ię d o lo k a lu w y b o rc z e
go B e -B e , m ie sz c z ą c e g o s ię w  s ie
d z ib ie Z w ją zk u L e g jo n is tó w . T a m  
p o d z ie lo n o ic h n a 4 g ru p y , k tó re 
w y ru sz y ły w  ró ż n y c h k ie ru n k a c h 
m ias ta . O sk arż e n i n a le ż e l i d o g ru
p y , k tó rą z a b ran o d o lo k a lu z w ią z
ku s trz e le c k ie g o , g d z ie ra c z o n o z e 
b ra n y c h w ó d k ą i z a k ąsk a m i, a o 1 1 
w  n o c y , ru sz y li o n i d o lo k a lu P P S . 
d z ie ln icy K o z in a , g d z ie d o k o n a li n a 
p a d u i p o b il i c z ło n k ó w P . P . S . 
w śró d o k rz y k ó w : „ n iec h ż y je je d y n 
k a , n ie c h ż y je m a rsz . P iłsu d sk i" .

Z o sk a rż o n y c h G o sa sk a z a n o n a 
4 m ies ią c e , R o g a c z a n a 6 , W y m y - 
s ło w sk ieg o n a 8 , a Ś w ią tk a n a 1 0 
m ies ięc y w ię z ie n ia . N a p rz e w o d z ie 
p o d k re ś lo n o , ż e n a p a d b y ł p lan o w a 
n y , a są d u w a ż a , ż e n ie w o ln o d o
p u śc ić d o ro z p a n o sz e n ia s ię u n a s 
m e to d , w y b o rc z y c h , s to so w a n y c h w  
p a ń s tw a c h p o łu d n io w o -a m e ry k ań
sk ic h .

Dalszej zniżki cen nie będzie.
P o w ró c i ła d o Ł o d z i d e le g ac ja p rz e m y słu 

w łó k ie n n ic z e g o , k tó ra w y je ż d ż a ła n a k o n
fe re n c ję d o m in . P ry s to ra w  sp ra w ie a k c j i 
o b n iż a n ia c e n w  p rz e m y śle w łó k ien n ic zy m . 
N a k o n fe re n c j i m in . P ry sto r u z n a ł, ż e z a
s to so w a n a sa m o rz u tn ie p rz e z p rz e m y s ł 
w łó k ie n n ic z y z n iż k a c e n d o p ro w a d z o n a z o
s ta ła ju ż d o g ra n ic o s ta te c z n y c h .

W  z w ią z k u z te m u k a z a ła s ię ju ż e n u n
c jac ja rz ą d u , w  k tó re j rz ą d s tw ie rd z a , ż e w  
a r ty k u łac h w łó k ie n n ic z y ch c e n y sp a d ły d o 
ta k ie g o p o z io m u , ż e n ie n a le ż y s ię sp o d z ie
w a ć w  n a d c h o d z ą c y m o k re s ie d a lsz e g o 
ic h sp a d k u i ż e rz ą d w  b ra n ż y w łó k ie n n i
c z e j u w a ż a a k c ję sw ą z a u k o ń c z o n ą .

Pantery i jaguary na ulicach 

miasta.
M ie sz k a ń c y m ias ta R iv e ra lta w  p ó łn o c

n o -w sc h o d n ie j B o liw ji  z m u sz e n i z o s ta li z o r
g a n iz o w a ć n a u lic ac h p o lo w a n ie w  c e lu o d
p ę d z e n ia w ie lk ie j i lo śc i p a n te r i ja g u a ró w , 
k tó re z p o w o d u p o w o d z i w  d ż u n g la c h i  
w a lk to c z ą c y c h s ię w  p o b liż u m ia sta sz u
k a ły sc h ro n ie n ia w  m ie śc ie . P o w ó d ź w y 
rz ą d z i ła z n a c zn e s tra ty . W ie le o só b z g i
n ę ło .

1200 słów na minutę.
D z ien n ik i w ie d e ń sk ie d o n o sz ą z N o 

w e g o Jo rk u , ż e w  D e tro it c z y n io n o p ró
b y z m a sz y n ą d o p isa n ia , p o ru sz an ą n a 
o d le g ło ść p rz e z fa le k ró tk ie . W y n a
la z cą je s t in ż . G le n W a tso n . M a sz y n ę 
o d im ien ia w y n a laz c y n a z w a n o w a tso n 
g ra fe m . T e o re ty cz n ie m o ż n a n a w a tso n 

’  g ra f ie p isa ć 1 2 0 0 s łó w n a m in u tę .

QAZETA WĄBRZESKA — wtorek, dnia 3 marca 1931 r.

To się nazywa. . . . . zniżka cen1*!
Cztery sterty pszenicy i

Ja k d o n o si „ G ło s L u b e lsk i" , w ty c h 

d n ia c h o d b y ła s ię w  L u b lin ie b a rd z o z n a

m ie n n a d la n a sz y c h s to su n k ó w g o sp o d a r

c z y c h , p rz y m u so w a „ tra n za k c ja h a n d lo

w a " . M ia n o w ic ie , je d e n z m a ją tk ó w w  p o

b liż u L u b lin a o b c ią żo n y je s t p o w a ż n y m 

d łu g ie m (o k o ło 5 0 .0 0 0 z ł) w je d n e j z lu 

b e lsk ic h in s ty tu c y j ro ln icz o - h a n d lo w y c h . 

P rz e z d łu ż sz y c z a s z w le k a n o z z a sto so w a

n ie m o s ta te c z n e g o ś ro d k a n a z d o b y c ie p o

w y ż sz e j su m y . W  re z u lta c ie je d n a k z d e c y 

d o w a n o s ię n a p u sz c ze n ie w  ru c h k o m o r

n ik a są d o w e g o .

Z e w sz y s tk ic h o b ło ż o n y c h se k w e s tre m 

z a p a só w z b o ż o w y c h , w y s ta w io n o p rz e d 

k i lk u  d n ia m i n a l ic y ta c ję 4 s te r ty p sz e n i

c y i s te r tę o w sa . In s ty tu c ja h a n d lo w a u - 

c z y n i ła to w d o b re j w ie rz e , p rz y p u sz cz a 

ją c , ż e w y c o fa c h o ć c z ę ść w ie rzy te ln o śc i 

o d sw e g o d łu ż n ik a .

Połów węgorzy pod lodem.
Ciężkie położenie rybaków zmusza ich do tego trudnego za

jęcia.
Ź le d z ie je s ię ry b a k o m , g d j ' m ró z s i ln y  

o k o w ą lo d o w ą sk u je „ M a łe m o rz e " , ja k to  
je s t p o d c z as z im y te g o ro c z n e j. Ł ó d k i ry 
b a c k ie , p o w y c ią g a n e n a b rz e g , le ż ą b e z u
ż y te cz n ie d n e m d o g ó ry i g n iją . T a k ie to  
ju ż p rz e z n a c z e n ie ło d z i ry b a c k ie j: w  w o 
d z ie tę ż e je —  n a lą d z ie m a rn ie je .

C a ła rz e sz a ry b a k ó w z e w sz y stk ic h 
m ie jsc o w o śc i w y b rz e ż a , o d Ja s ta rn i p o 
M e c h lo n k i i h e n , d a lek o , p o D ę b e k , n a d 
g ra n ic ę n ie m ie c k ą , św ię tu je p rz y m u so w o . 
N ie p o ż ą d a n e to je s t św ię to d la ry b a k a . —  
P rz e rw a w  p o ło w a c h —  to b ra k z a ro b k ó w , 

a z a te m i c h le b a . T rz eb a z w ra c a ć s ię o p o
m o c d o u rz ę d ó w , d o o rg a n iz ac y j sp o łe c z
n y c h . P o m o c ta n ie d o s ta te c z n a i w  sw e j 
c ięż k ie j d o li ry b a c y z m u sz e n i są im a ć s ię 
c ię ż k ie g o ry b a c tw a p o d lo d e m , ry b a c tw a 
u c ią ż liw e g o , a m a ło p o p ła tn e g o .

K to p rz e je ż d ż a ł c h o ć ra z w  p o rz e z im o
w e j, g d y z a to k a z a m a rz n ie , k o le ją p rz e z 
p ó łw y se p H e lsk i, te n w id z ia ł n a p e w n o z 
o k ie n w a g o n u , n a c a łe j z a to c e , ja k o k ie m 
s ię g n ą ć , s to ją c e n a m ie jsc u , a le p o ru sz a ją
c e się m ia ro w e m i ru c h a m i p o s ta c ie lu d z
kie. To są w ła śn ie rybacy — c i n a jb ie
d n ie js i , z a jm u ją c y s ię p o ło w a m i w ę g o rz y 
p o d lo d e m . C ięż k i to i  m a ło o p ła c a ją c y s ię 
sp o só b ry b a c tw a , a le c z e g ó ż in n e g o m a s ię 
im ać b ie d n y ry b a k , a b y z d o b y ć k a w a łe k 
c h le b a d la w y ż y w ie n ia ' l ic z n e j ro d z in y ...

Co ranek w sta je ta k i ry b a k z e św ite m , 
b ie rz e s ie k ie rę z a p a s , w  rę c e d łu g ą ty k ę 
z o sa d z o n ą n a n ie j o śc ią , b o d o rz e m tu  
z w a n ą , a d o k ie sz e n i k a w a ł c h le b a z su
sz o n ą f lo n d rą i w ę d ru je n a z a to k ę p o lo 
d z ie . C z a sa m i, g d y ló d g ła d k i, a w ia tr 
p o m y ś ln y —  s ia d a n a sa n k i, ro z p in a ż a
g ie l, lu b te ż p o p y c h a ją c s ię k i je m su n ie 
ta k n a 2— 4 m il o d b rz e g u . T a m w y rę b u je 
w  lo d z ie p rz e rę b e l, b ie rz e ty k ę d o rą k i  
„ d ż g a " d n o m o rz a , p ię d ź p o p ię d z i w o k o ło 
p rz e rę b l i , ja k ty lk o b o d o rz e m m o ż n a 

s ię g n ą ć .

W ia d o m o , ż e w ę g o rz e w  p o rz e z im o w e j 
z w in ię te p o k i lk a i k i lk an a śc ie sz tu k w  
k łę b y , sp o c z y w a ją w e śn ie z im o w y m n a 

jedna owsa za 550 zł.
D o l ic y ta c j i s tan ę ło d w ó c h l ic y ta n tó w , 

z k tó ry c h je d e n d o sze d ł w  o c e n ie w a rto

śc i w sz y stk ic h 5 s te r t d o su m y 5 0 0 (d o

s ło w n ie : p ię c iu se t) z ł, a d ru g i p o d b ił o d a l

sz e 5 0 z ł i p sz e n ic ę w ra z z o w se m , w a rto

śc i k i lk u  ty s ięc y z ł, n a b y ł z a su m ę 5 5 0 (d o

s ło w n ie : p ię ć se t p ię ćd z ies ią t) z ł.

L ic y ta c ja w y w o ła ła w k o ła ch ro ln i-  

c z y c h n ie z w y k le p o ru sz en ie . P o n ie w a ż —  

ja k w ia d o m o —  w ła sn o ść z ie m sk a p rz e

w a ż n ie tk w i w  te j c h w il i w  te k a c h k a n c e

la ry jn y c h k o m o rn ik ó w są d o w y c h i b ę d ą c 

p o p ro s tu u n ie ru c h o m io n ą , c z e k a , ja k z b a

w ie n ia , ja k ie jk o lw ie k p o m o c y , c h o c iaż b y 

p rz y p o m o c y l ic y ta c y j, sp o d z ie w a n o s ię 

o g ó ln ie , ż e ta m e to d a u isz c z a n ia n a le ż

n o śc i p rz y n ie s ie ja k ą ta k ą u lg ę ro ln ic tw u . 

O k a z u je s ię je d n a k , ż e o s ta tn ia d e sk a ra

tu n k u o k a z a ła s ię b rz y tw ą n a g a rd le z a

ró w n o d la w ie rz y c ie l i, ja k i d łu ż n ik ó w .

d n ie m o rz a w  m u le i tra w ie p rz y d e n n e j. 
Je ż e l i ry b a k tra f i b o d o rz em w ta k i k łą b 
z im u ją c y c h w ę g o rz y , to p rz e b i ja ją c ry b ę , 
n a sa d za je n a o śc ie i w y c ią g a d o g ó ry . 
W p ra w n a rę k a o d ra z u w y c z u je c h w ilę , 
k ie d y b o d o rz tra f i n a w ę g o rze i c z e m p rę
d z e j w y c ią g a ty c z k ę d o g ó ry . N o w ic ju sz e  
d u ż o z w y k le n a p su ją ry b , z a n im n a u c z ą 
s ię w y c z u w a ć , k ie d y b o d o rz tra f i n a ry b ę .

G d y ju ż p rz y je d n e j p rz e rę b l i c a le d n o 
je s t „ w y m a c a n e " , w y rę b u je s ię d ru g ą 
p rz e rę b lę , trz ec ią i ta k d a le j, a ż d o w ie 
c z o ra . C z ę s to d u ż o p rz e rę b l i p rz e sz u k a s ię 
z a n im u ło w i s ię fu n t ry b y , c z a sa m i tra f i  
s ię w  je d n e j p a rę fu n tó w . W  k a ż d y m b ą d ź 
ra z ie p o szc z e g ó ln y ry b a k p rz e c ię tn ie z a ra
b ia ty m  sp o so b e m p o p a rę z ło ty c h d z ie n n ie . 
W y so k o ść z a ro b k u u z a le ż n io n a je s t z re sz tą 
śc iś le o d b ie ż ą c y c h c e n ry n k o w y c h n a w ę
g o rz e . A  z a w ę g o rz e ło w io n e o śc ią z w y 
k le p ła c i s ię d a le k o n iż sz e c e n y , a n iż e li z a 
ło w io n e n a p rz . w  ż a k i. W ę g o rz to p rz e w a
ż n ie d ro b n y , p o k a le c zo n y o śc ią , z d a tn y 
ty lk o d o w y ro b u k o n se rw i d o k u c h e n n e g o 

u ż y tk u .
P rz y ta k im sp o so b ie p o ło w u n isz c z y s ię 

d u ż o ry b y , g d y ż n ie k a ż d y p rz e b ity w ę g o rz 
m o ż e b y ć w y c ią g n ię ty d o g ó ry . Z e w z g lę
d u n a n isz c z e n ie ry b  b o d o rz a m i, k tó re m a ją 
p a rę z ę b ó w , je s t ta k i p o łó w z a k a z a n y ju ż  
d a w n ą u s ta w ą ry b a c k ą . P rz ep isy p o lsk ie 
je sz c z e w ię ce j o b o s trz y ły te n z a k a z . A le w  
p o rz e z im o w e j, g d y ry b a c y n ie je d n o k ro t
n ie c ie rp ią n ę d z ę , p rz e p isy te n ie są śc iś le 
p rz e strz e g an e , a n a w e t n ie k tó ry m w s io m 
d a je s ię sp e c ja ln e z e z w o len ie n a o k re s z i
m o w y n a p o ło w y d la w ła sn e g o u ż y tk u .

P o ło w a m i w ę g o rz y w z im ie z a jm u ją 
s ię n ie ty lk o z a w o d o w i ry b a c y , a le i  
d ro b n i ro ln ic y i rz e m ie ś ln ic y z n a d

b rz e ż n y c h m ie jsc o w o śc i.
B rz e g o w ie c .

Projekt elektryfikacji dzwo
nów.

W  k o ła c h w a ty k a ń sk ic h p o w sta ł p ro
je k t z a s tą p ie n ia rą k lu d z k ic h p rz y p o ru sz a -
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n iu d z w o n ó w b a z y l ik i św . P io tra p rz e z o d
p o w ie d n i m e c h a n iz m e le k try c z n y . S p ra w a 
n a s trę cz a je d n a k p o w a ż n e tru d n o śc i, p o
n ie w a ż d ź w ięk i d z w o n ó w b a z y l ik i m a ją 
ró ż n e n a tę ż en ie i d łu g o ść , z a le ż n ie o d o - 
k o l ic z n o śc i; n p . w  c z a s ie n o w e n n y św . P io
tra d z w o n y d z w o n ią c z te ry ra z y d z ien n ie 
w c ią g u je d n e j g o d z in y . N ie ła tw o w ię c 
z b u d o w a ć m e c h a n iz m , k tó ry b y łb y p rz y sto
so w a n y d o ru c h u ró ż n y c h d z w o n ó w , te m 
b a rd z ie j, ż e z n a jd u ją s ię w śró d n ic h d z w o
n y n ie z w y k le w ie lk ic h ro z m ia ró w .

Nawoływanie do zbrojeń w So
wietach.

R e w o lu c y jn a ra d a w o je n n a D a lek ie
g o W sch o d u z w ró c i ła s ię z a p e le m d o 
„ O so aw ja c h im u " , a b y z a k ty w iz o w a ł 
sw ę , d z ia ła ln o ść w  k ie ru n k u w z m o c n ie
n ia s ta n u z b ro jn e g o S o w ie tó w , a w  
sz c z eg ó ln o śc i w  d z ie d z in ie z w ięk sze n ia 
„ te ch n ic z n y ch ś ro d k ó w o b ro n y " . T o  
fo rso w a n ie z b ro je ń so w ie ck ic h je s t w y 
w o ła n e rz ek o m o c o raz ja śn ie j z a ry so
w u j  ą c em i s ię p la n a m i w o je n n e m i 
p a ń stw z a ch o d n ic h p rz ec iw k o Z . S . R . 

R - . ■
Rustejkis prosi o dymisję.
P ism a k o w ie i isk ie p o d a ją , iż d y re k to r 

l i te w sk ie j p o lic j i k ry m in a ln e j p łk . R u s te j
k is z ło ż y ł p o d a n ie o d y m is ję . Ja k w ia d o
m o , n a je s ie n i u h . r . d o k o n a n o n a n ie g o 
z a m a c h u , p rz y c z e m R u s te jk is z o s ta ł c ię ż k o 
ra n n y . D łu ż sz y c z a s le c z y ł s ię w e F ra n c ] .' 
i n a L itw ę p o w ró c i ł w  k o ń c u g ru d n ia

Protesty wekslowe.
Styczeń 1931 r.

W e d łu g o b lic z e ń G ł. U . S . z a p ro te s to w a
n o w  s t  y  c z  n  i  u b . r . o g ó łe m 4 4 4 .2 2 5 sz tu k 
w e k s li n a su m ę 1 2 5 .5 2 8 ty s . z L (w o b e c 
4 5 3 .2 8 4 sz tu k w a rt 1 1 8 .2 5 7 ty s . z ł. w  g ru
d n iu u b . r .)

P rz e c ię tn a su m a w e k s lu z a p ro te s to w a
n e g o w y n o s i ła w s ty c z n iu b r . 2 8 3 a t., 
w  g ru d n iu u b . r . 2 6 1 , w c a ły m ro k u 
1 9 3 0 - ty m 2 4 7 , a w r . 1 9 2 9 —  2 2 6 z ł.

N a jw ię k sz ą i lo ść w e k s li p o d w z g lę d e m 
w a rto śc i w  z ło ty c h z a p ro te s to w a n o w  s ty
c z n iu b . r . w  w o j. c e n tra ln y c h —  2 6 3 .4 6 6 
sz t. w a rt 7 2 .8 9 8 ty s . z ł., n a s tę p n ie w  z a
c h o d n ic h 5 2 .1 0 9 sz t i  2 2 .6 5 0 ty s . z ł., w  p o łu
d n io w y c h 6 0 .6 1 8 sz t. i  1 6 .3 0 9 ty s . z i. i  w a c h o * 
d n ic h 6 8 .0 3 2 sz t. w a rto śc i 1 3 .6 7 0 ty s . z ł.

Je śl i c h o d z i o p o sz c z e g ó ln e m ia sta , to  
n a jw ię ce j w e k s l i p o sz ło d o p ro tes tu w  W a r
sz a w ie — • 8 0 .3 1 6 sz t. n a su m ę 2 9 .1 9 8 ty s . a ł. 
i w  Ł o d z i —  2 3 .9 5 4 sz t w a rt 7 .2 1 4 ty s . z ł., 

.n a s tę p n ie id ą k o le jn o , b io rą c z a p o d s ta w ę 
w a rto ść w e k s li (p ie rw sz a c y f ra —  i lo ść p ro
te s tó w , d ru g a —  su m a w e k s l i z a p ro te s to
w a n y c h w  ty s . z ł.) : P o z n a ń 9 .8 1 8 (5 .5 2 0  ̂
L w ó w 1 1 .3 2 9 (3 .5 9 8 ) , K ra k ó w 8 .9 8 0 (3 .4 2 1 ) , 
W iln o 1 4 .4 2 8 (3 .2 0 0 ) , L u b lin 8 .8 4 6 (2 .8 8 5 ) , 
K a to w ic e 3 .8 3 8 (2 .4 3 8 ) , K ie lc e 5 .5 6 2 (2 .1 6 7 ) , 
T o ru ń 2 .4 8 4 (1 .7 5 6 ) , B y d g o sz c z 3 .9 3 7 (1 -7 1 0 ) , 
B ia ły s to k 7 .7 3 8 (1 .3 1 4 ) , Ł u c k 3 .6 2 4 (1 .2 6 4 ) , 
S o sn o w ie c 4 .2 3 4 (9 9 5 ) , C z ę s to c h o w a 4 .5 5 4 
(8 7 6 ) i t . d .

P rz e c ię tn a su m a w e k s lu z a p ro t n a j
w ię k sz ą b y ła w  T o ru n iu —  7 0 7 zl- i K a
to w ic a c h _  6 3 5 z ł., n a jm n ie jsz a w  B rz e śc iu
n . B u g ie m —  1 6 5 z ł. i  Z a w ie rc iu —  1 6 9 z ł.

W id z im y w ię c , ż e l ic z b a w e k s l i z a p ro te
s to w a n y c h sp ad ła , n a to m ia s t p o d n io s ła s ię 
su m a p rz e c ię tn a w e k s lu z a p ro te s to w a n e g o , 
c z y li ż e d o p ro te s itu s ta ją ju ż w e k s le p o
w a ż n ie jsz e .

“ W y d a w c a i re d a k to r' o d p o w ie d z ia ln y : 
A n to n i C z e rw iń sk i, W ą b rz e ź n o , K o le jo w a 2 .

Z a o g ło sz e n ia R e d a k c ja n ie o d p o w ia d a .
Druk: Drukarnia Toruńska S. A. 

w Toruniu.

KINO

SŁOŃCE 
Hotel „Pod białym orłem** 

właściciel Fr. Szymański.

D z iś w  p o n ie d z ia łe k , o g o d z . 4 p o p o i. d la d z ie c i i m ło d z ież y

„Bitwa nad Somma“
. — W stę p d la w y z y s tk ic h 3 0 g ro sz y . . . . ■ ■-  —  

w iec z o rem o g o d z . 8 ,3 0 o lb rz y m i p ro g ra m p o d w ó jn y : P re m je ra p o tę ż
n e g o d ra m atu p . t .

„CESARSKIE KLEJNOTY**
W  ro la c h g łó w n . z b o h a te re m „ A rk i  N o e g o * George O*Brien‘em, 
L o n is M o ra n i M a r ją A lb ą . P o ra z o s ta tn i n ie o d w o ła ln ie w strzą sa ją ca 

„BITWA NAD SOMMA“

1.

W e w to re k z m ia n a p ro g ra m u .
Podwójny program! ipKT 2 osoby na 1 biletl

P re m je ra d a w n o z a p o w ie d z ia n e g o su p e r f i lm u p . t

___ „INDYJSKA KREW“ =
W  ro i i g łó w n e j n ie u s tra sz o n y , b o h a te rsk i Król cowboyfów z p a r

tn e rk ą sw ą u lu b io n ą M a r ja n D o u g las .
C u d a z ręc z n o śc il Z u c h w a ło ść i o d w a g a ! B ra w u ra ! Ś ro d o w isk o In d jan !

2 GeTf °m?erien „Cesarskie klejnoty**.
Z a p o w ia d a m y : „Bunt zmysłów**. W . V a rk o n y i i J . S c h ilk ra u t.

W k tró tc e : „Zakazane godziny** z R a m o n em N o v a rro .

10-15,000 ll 

pożyczki 
P o a z u k u je n a I . h ip o te k ę 

(e w tl . i w  d o la ra c h ) .

TOBOLSKI 
ulica Kolejowa 

Hiiji 
ml iiiii 
do w y n a ję c ia e w tl. z u trz y

m a n ie m .

KOZŁOWSKA, 
! Mickiewicza 3.

Pokój
z c a lk o w ite m u trz y m a n ie m 
o d 1 , 3 . a lb o p ó ź n ie j d o 
w y n a ję c ia . Ł a sk a w e z g ło sz . 
d o „ G a z e ty W ą b rz e sk ie j.

U c zc iw a 

dziewczyna, 
u m ie ją c a d o b rz e g o to w ać , 

d o w sz e lk ic h ro b ó t 
p o trz e b n a

M ,  B im M  I .  IM
Przetarg przymusowy.

D n ia 2 m a rc a 1 9 3 1 r . 
o g o d z . 4 ,1 5 p o p o łu d n iu 
sp rz ed a w a ć b ę d ę w  d ro
d z e p rz e ta rg u p rz y m u
so w e g o n a jw ię c e j d a ją
c e m u z a g o tó w k ę : 1 sza
fą żelazną. Z b ió rk a re - 
f le k ta n tó w w m o je m 
b iu rz e . Główczewski, k o 
m o rn ik są d o w y w  W ą
b rz e ź n ie .

w

Zamówienia
na wszelkie OI U  S% I

przyjmuje

„Gazeta Wąbrzeska**
rę c z ą c z a w z o ro w e i sz y b k ie w y k o n a n ie 

------ po cenach przystępnych--------

Popierajcie przemysł krajowy

Przetarg przymusowy.
D n ia 3 m a rc a 1 9 3 1 r . 

o g o d z . 1 1 p rz e d p o ł. 
sp rz ed a w a ć b ę d ę w  < iv o  
d z e p rz e ta rg u p rz y m u
so w e g o n a jw ię ce j d a ją
c e m u z a g o tó w k ę u p . 
Jó z e fa G rz y b o w sk ie g o w  
Ł o p a tk ac h : wirówkę. — 
Główczewski, kom. sąd. 
w  W ą b rz e ź n ie .

Przetarg przymusowy.
D n ia 3 m a rc a 1 9 3 1 r . 

o g o d z . 2 ,3 0 p o p o łu d n iu 
sp rz ed a w a ć b ę d ę w  d ro
d z e p rz e ta rg u p rz y m u
so w e g o n a jw ięc e j d a ją
c e m u z a g o tó w k ę u p . 
R o m a n a i T e o f i l i P a lu
c h ó w w  K s ią ż k a c h : 1 ka* 
napę. Główczewski, k o 
m o rn ik są d o w y w  W ą
b rz e ź n ie .

Pokój
u m e b lo w . z o so b n e m w ie j-  
sc ie m d o w y n a ję c ia . Ł a sk a
w e z g ło sze n ia d o „ G a ze ty 
W ą b rz e sk ie j

Jaja wylęgowe

c z y s te j ra sy L e g h o rn y b ia łe 
w ło sk ie p o le c a W ła d y s ła w 
K a w a łk o w sk i T o ru ń , M ic 
k ie w ic z a 1 3 4 . d 3 s4 0

Koni 
p a rę c ię ż k ic h ro b o c z y c h 

k u p ię , ró w n ie ż k u p u ję s ie c z 
k ę , s ia n o , s ło m ę , sz o ry ro 
b o c z e d la k o n i. L . S z y m a ń
sk i T o ru ń Ż e g la rsk a 3 ,

Udzielamy 
d łu g o te rm in o w y c h p o ż y c z e k 
n a 1 h ip o te k ę o d 3 d o Ś O lO O 

z ł n a b u d o w ę , ro z b u d o w ę, 
k u p n o p la c ó w i  sp ła ta h ip o
te k . „ W ła sn a Z a g ro d a " S p ó ł
d z ie ln ia H ip o te c z n o -k re d y - 
to w a z o g ra n . o d p o w ied z ia l
n o śc ią . P o z n a ń , N o w y R y 
n e k 1 3 . L 2 6 4 9


